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CENY OGŁOSZEŃ
ta  w iersz m ilim e­
trowy przed 1 złoty 
w tekście  50 gr., za 
tekstem  40 gr. Ogło 
gżenia tabelarycz­
ne 50 proc., a św ią­
teczne 25 proc. dro- 
tej. Drobne ogło­
szenia po 10 groszy 
Dla poszukujących 
pracy 5 gr. za wy­
raz. Najmniej 1 zł. 
ia zastrzelenie miejsca 

dolicza tlę 25°/',

ODDZIAŁY:

SO SNO W IEC, niedziela 4  września 1938 roku.

ledyny organ demokratyczny niezależny woj. kieleckiego

groszy
J / f

kar.
uL 1. a

T EL . 
R e d a k c j i  ..16.82 
Administracji 6.14.87 
Konto crekowe _
P .K O . K a to w ice  304 247

K I E L C E .  Wesoła 7 tel. 13-78; B Ę  1) Z I N, Małachowskiego Nr. 21. DĄBKOW A. Sobieskiego 7 i Królowej  
Jadwigi (róg Narutowicza); Z A W IE It t lE .  ul. 3-g o Maja 5. tel. 97; CZELA 1)2 Bytom ska 31; GRODZIEC, ul. Legionów lei. 7-J9-G6.

PODZIĘKOWANIE.
J.W Panu dr.

Stanisławowi
S T O C H O W I

i całej asyście
za szczęśliwe przeprowadzenie 
ciężkiej operacji i troskliwą opia 

kę oraz Siostrom i pielęgniarkom 
w szpitalu na Pekinie składa ser 
deczne podziękowanie

Franciszek Mrożek.

LEK A RZ - DENTYSTA

Z. Bor-Bilnikowa
POW RÓCIŁA

SOSNOW IEC, PIŁSU D SK IEG O  10.
Tel. 63040.

DR MED.

W. BENTKOWSKI
( horoby kobiece i położnictwo^

p o w r ó c i ł
przyjm uje od 5 do 7 p p.

8 GO M AJA 17 — TEL. f l  318.

Dr. M. Molicki
powrócił

ordynuje w chorobach dzieci 
i wewnętrznych 

od 16 — i 8 (4 — 6 po poi.) 
rano od 13 — 14 tylko po uprzedn-rr; 

porozumieniu się 
SOSNOW IEC, 3-GO M A J A 18.

O R .  M E D .

A. RZĘDOWSKI
p o w ró c i ł

fizy jm uje w choro,buch:
■WENĘTRZNYCH I NERWOWYCH

od 4-ej — 6-ej p •; 4
Sosnowiec, P iłsudskiego 2

Tel ;f. 62244

Ludzie są  mili, 
Weseli, wymowni — 

Ody piją TYSKIE  
Od Styki z Hurtowni.

W Niedzielę dnia 4 .W rześnia 1038 jako w drugą bolesną rocznicę 
śmierci

b. p. LUDWIKA G A LEW SKIEG O
odbędzie się na cmentarzu żydewskhn w Sosnowcu o godzinie 12 w po, 

ludnie NABOŻEŃSTW O ŻAŁOBNE, na które zapraszają kre.vnych 
i znajomych

żona i dzieci

Dr. J. Lande
Chor. uszu, nosa  

i gardła
POW RÓCIŁ

SOSNOW IEC, 3 GO M ‘.JA  29
Telef. 62222

Co Hitler p radzi! Henleinowi?
Kontrpropozycje niemieckie przedłożone zostaną rządowi praskiemu

PRAGA, 3. 9. K onrad Henlein po 
w ró  ii w p i ą t e k  o godz. 18.30 z Berch 
tesgaden do  Czechosłowacji do  sw e j  
s’edzihv w  Asch. Na dworcu przyj.no 
w: go tłum y jego zwolenników z po
dniedonymi rękami. Henlein udał się 
b e z p o ś re d n io  z d w o r c a  do  sw eg o  tniesz 
k a n ia .  W  n ied z ie lę  p o in f o r m u je  on 
cz ło n k a  m is j i ,  lo rd  i R u n c im a n a .  A sh ro  
na G w a tk in a  o przebiegu rozm ów  z

kanclerzem Hitlerem 
*  *  *

kW związku z spotkaniem między 
Hitlerem a Herdeinem Daily Tele- 
grahp" donosi, że av najbliższym czasie 
Henlein na podstawie rozmowy prze­
prowadzonej z  Hitlerom przed! ży r>ą 
dowi praskiemu

K< )N T R  PROPOS! YCJ E N I E ­
M I E C K I E

20.009 zł. grzywny za przemyt
skazan ie  hurtownika będzińsk iego

Camuel Zeliman z Będzin,:, kupi-.r 
i hurtownik w7 branży srm aeia 
pr, epi owadzał szjreg tranzikcji i za­
granicą, sprowadzając do kraju  wię 
k-ze transporty odpadków7.

Interesami Zelhnana zamtercsjwr, 
ły cię jednak wiacie: skarbowe, kloce 
przeprowadziły szereg wywiadów7, pod 
czas których stwierdzono, że w tran  
s, ortach rzekomyjh szmat, znajdują 
s ę przemycane artykuły jedwabne nor 
mali ei jakości, aby uniknąć wwsokie- 

da.

Jak  wielkie struły ponYsł w ten 
spr/sól Skarb Państw a, nie dało się l.ii 
/.ej określić, gdyż rie  wiadomo, jak cUu 
g j Zcdlman przer-ow adzał te oszukuj 
>• e transakcje.

Postawiony \v ->tan oskarżenia .żL i­
man oraz jego synowa, Lola Zeliman, 
cl u weny się nie przyznali, Iwńerdząe, 
że nie wiedzieli nic c tego roci.aju moc 
1 A\ościach. Sąd r.L dał im jednak win | 
ry  T skazał Samuela Zellmana na 
20.n(in zł.  grzywny a Lole Zeliman na 
w  złotych grzywnę.

Pechowy dzień Polaków
na mistrzostwach lekkoatletycznych w Paryżu

Wczoraj w Paryżu rozpoczęły *■'.* 
mistrzostwa lekk\ atletyezr.: Europy■ 
Po przybyciu d ruż jny  polskiej im- 
dn rował się Gąssowski, który ma o84 
ct. gorączki i wobec- tego nie startów:J 
r7 biegu na 800 m

W przedbiegu na 100 m. Zasłona po 
pełnił fa lstart i wrócił do dołka jen 
nak sla rte r nie cofnął zawodników7, gdv- 
Za Jona się z orientował, przeciwnicy 
byli ii.ż o kilka motr'wv na przedzie. 
Zasłoną ruszył rozpaczliwie w pogoń 1 
na 0 tin  startujących zajął 3 te miejsic 
w czasie 19.9.

Finał w ygrał II tender Osendorp w 
c;; f ie 19.5.

W skoku o tyczce Sznajder zajął do 
piero czwarte miejsce osiągając 4 n.e 
try  W ygrał Niemiec. Sutter 4.05 in. 

Staniszewski w7 grzęd biegu na, 1509

ni. n ( wysilając się zajął 5 miejsce 
kwaliPikująę sję do dzisiejszego finału.

Skok w7 dal wyg rai Leichum 
(Niemcy) 7.65, a oszczep Jarvinnen 
(Finlandia) 76:87.

Fabryka Sukna w7 Bielska 
ODDZIAŁ W SOSNOWCU
niniejszym zawiadamia P. T. 
Klientele, że na okres przebu­
dowy skład został przeniesion e

na ul. Warszawską Nr. t
Telefon 6247#

('golem sądzą w  Berlinie, że H itler 
poradził Henleinowi, bv nie odstępo 
wał od wysuniętych w Karlsbadzie żą 
oku, które mają rada ł stanowić pod­
stawę do dalszych rozmów. Rozmowy 
te zakończyć się mają najpóźniej ? 
kalkom następnego tygodnia. W  wy 
padlm gdyby rozmow y te nie doprowa 
dxifv do rezjpltatit. aoodżieW-ane jr-a 

W YDANIE A PE LU  NIEM CÓW  
SU D ECK ICH  

do ..wielkiego narodu .niemieckiego *.

M. lajchner
CHOROBY K O BIECE i AKU- 

SZERJA

powróci!
SOSNOW IEC, 3-go Maja H a .

przyjm uje od 9-10 od 4-7 
tel (0311.

Spisek w min. lotnictwa
III Rzeszy

PE R L  4 I, 3. 9. W m inisterstw ie 
lotnictwa Rzeszy, podlegającym jak 
wiadomo marszałkowi Goerinm.wj *vy 
kryto, jak obecnie d piero inform ują 
w ieil i spisek.

Na czele spisku stał pow szednie 
znany major lotna iw a baron von For 
s tn e  którego są t wojskowy w tryb o 
doraz: ym skazał na 4 la t. -wierd/y 
pozbawienie stopnia oficerskiego, wy 
kluczenie z armii i j (.zbawię-Jo praw 
c'r ywatelskich.

Jak  inform ują, z--: ganizowal on s] >i 
sek wśród oficerów lotnictwa nie dc© 
kiego, został jednak zdradzony przez 
pewnego młodego porucznika.

PRZYCHODNIA

LECZNICZA
ch o ró b  w e n e ry c z n y c h  i sk órn ych  „POMOC"

S O S N O W I E C ,  u l .  3 -3 0  M a j a  31
C zynna 11—1 i 5—1 pp.. w- święta I t —1 

T e -  61
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HALIN, 3. S. Już od trzech dni ca 
ta Estonia i pobliskie wyspy wzdłuż 
jej wybrzeży spowite są w gęste chmu 
ry dymu. W. Narwie i Półsen widocz­
ność nie przekracza '20 metrów. Ja k  to 
już stwierdzono, dym napływa z nad 
terytorium  Z S R R , gdzie od kilku na 
stu c!ni płoną łasy na bagnistych tere- 
h u  b nadgranicznych. Ogień nu żr.a 
obserwować wzdłuż całej granicy estoń 
«k o-sowieckiej — o T3 kim. na półm*'* 
od Narwy aż do południowego krańca 
— do m. Pełseri. Ruch c,krętowy n p  .> 
tyka na duże trudności, gdyż dym avis'* 
gęsto nie tylko nad lądem, lecz i nad 
Zatoką Fińską, nad Finlandią i po 
przez Szwecję dochodzi do granic Nor­
wegii. S tatk i płyną przy akompan.ui 
mcntie ryku syren, jak  wśrócl najgę­
stsze.; mgły. Statki kursują z dużym o 
późnieniem.

7. Narwy donoszą, że według wia- 
cłomc ,ści z pogranicza, pożar po wsiał 
w pobliżu m. Komarowskoje. Dziś już 
ogień rozprzestrzenił się na obszarze 
kilkudziesięciu kilometrów. Aczk< i

Obładowany łupem złodziej
PO ST R ZELIŁ  S IĘ  ZE SKRADZIO 

NEGO REW OLW ERU
D o m ajątku W incentego O staszewskiego  

w  D ankowie w pow . raw skim  zakradł się 
złodziej, B olesław  Koprowski.

Złodziej przedostał się przez otw arte ok  
no do gabinetu p. O. i skradł z biurka rewol 
wer oraz 2 zł. Gdy Koprowski chow ał do kie 
szeni skradziony rew olw er niiezabezpieczo  
na broń w ypaliła. Kula raniła go, przebija 
jąr stopę, a jednocześnie liuk  w ystrzału za 
alarm ow ał dom ow ników .

Kulejący i broczący krwią złodziej usilo  
wał uciec, został jednak schw ytany przez 
służbę i w ydany policji

wiek brak jest szczegółów, lu jednak 
utrzvm uje się przekonanie, że wład :o 
s Hvieckie umyślnie podpaliły lasy dla 
oczyszczenia terenu nadgranicznego 

P rasa estońska jednom yślni’ tw ier 
(Izt, że pożar został wyyvolany celowo, 
p-alobnie jak to uczyniono latem nad 
Zatoką Fińską u ujścia rzeki Lungi. 
Zdaniem prasy, oczyszczenie pograni­

cza przeprowadzane jest w celach Avy- 
łącznie strategicznych.

tW ostatniej chwili donoszą z pogra 
r.icłu, że z terytorium  sowieckiego sły 
cl.ać było wyraź me wybuc'iy bomb.
Ja k  przypuszczają, ivladze sowieckie 
prz w-tąpiły do gaszenia pożaru, k rń y  
przerzut ił się widocznie zbyt d a le k o  
aa’ głąb kraju.

Chrześcijański
S k ł a d  M a t e r i a ł ó w  W ł ó k i e n n i c z y c h

W Ł A D Y S Ł A W  B O R O W I E C K I
SOSNOW IEC, lTL. 3-CO M AJA :>fł, TEL. 63047.

Poleca- Na sezon jesienno - zitramy 1938 — 39 r. Avielki Avybor najmod­
niejszych materialoAv bielskich, na ubrania, kostiumy, palta jesienno 
i zimowe, damskie i m ęskie, Avelny i jedAvabie na suknie, oraz m ateriały  

na płaszcze i mundurki szkolne.
Ceny stałe. Obsługa fachowa.

Zlikwidowanie szajki fa łszerzy pieniędzy
w pow. miechowskim

Na terenie po.whitu miechowskiego 
kursowały ostatnio w dużej ilości fał­
szywe monety 2, ó i łO -złotoA ve.

WyAviady i obsenvacje policyjne 
doprowadziły do Avykrvcia podrabia
czy monet w oso,bach Józefa Nowaka i 
Józefa Jarosza z RacłaAAĆc. Puszcza

m tm  podrobionych monet w. obieg tru 
dniii się Roman Klimczyk, Władysław 
Adamski, Leon Romanowski oraz F ran  
ciszek i P io tr WdkoAvie.

Całą szajkę ujęto, i osadzon i w 
areszcie.—

Jak się okazrło, Koprowski poszukiwany  
był przez sąd w Białej za w łam anie do m ły  
na Steafna Górskiego pod W lkow em  , gdzie 
skradł 1440 zł. i biżuterię. Po opatrzeniu  
rany, niefortunnego złodzieja osadzono w  
w ięzieniu.

Z  ! w r z e ś n i a  ii. r
F I L I A  „ E X P R E S U  Z A G Ł Ę B I A

W  B Ę D Z I N I E
została przeniesiona

do ruwego lokalu k s i ę g a r n i  T. B a r t n i k a  w  B ę d z i n t a  
ul. Małachowskiego SSt. Talelon 71.331

*
*
ł
♦
4

rB U S K O -Z D R Ó J
1  Skuteczn ie  iaczy re u m a ty z m  

TANI SEZON JESIENNY 
od 1 w rz e śn ia .  

a m a n a a o B B B a e B B a o B

Na szpaltach pism
3 0 0 0  M i m

.W prasie w iieńskiej ukazał isę list otwar  
ty, który podpisali ks. N ikodem  Kozłowski 
- -  proboszcz zabrzeski, ksiądz Antoni Udał 
ski —  proboszcz w ołożyńsk i i w ice-dziekan  
W iszniew ski, Augustyn H aw ełka — kierów  
nik szkoły w  Zabrzeziu, Halina Dębicka, ksł 
Gedy-min Pilecki —  proboszcz w Hruzdowie

Piszą oni, że

„p. Melchior W ańkowicz w  „Kurierze  
P ora n n ym “ z dnia  24 hpca rh. u> artyku le  
pt. „Gdzież ona, w ia iu  sprawied liwa  ', takie  
czyni reminiscencje sprzed dwuletniego sw e  
go p oby tu  na plebanii Zabrzeskiej archidie  
cezji w ileńskiej, z okazji w iz y ty  kanonicznej 
naszego Arcypastrzerza:

„Jadłem Sniadani■- z arcyb iskupem  Jubl- 
brzyk ow sk im . Na stole p ię trzy ły  się arcydzie  
la  kulinarne. W około  siedzieli notable i mno  
ga czerń asys ty  biskupiej Z szarego końca  
k rą ży ły  kolejki nalewek i ośmieleni cyw ile  
poczęli opow iadaś dobrze  mi znane skąd  
inąd anegdoty,  a ’e w  w ydan iu  kanon iczn ym “

W spółuczes tn icy  śniadania z arcybisku  
pem  podpisani na liście oświadczają:

,,My, jak o  w spółuczes tn icy  owego „śnią  
dam a z a r c y b isk u p e m ' i j  W ańkow iczem ,  
ośw iadczam y:

1) Nie jes t  zgodne z praw dą, by na óu> 
czesnym  śniadaniu k rą ży ły  kolejki nalew ek  
i z ealą s tanowczością s tw ierdzam y, iż alka  
holow ych  napo jów  w ó w cza s  nie używ ano,  
jak  wogóle, zgodnie z praw em  obow iązują  
cy m  w  naszej archidiecezji,  używ anie  trun­
ków  a lkoholow ych  podczas w izy t  kanoniic t  
nych na plebaniach jest niedopuszczalne.

2) G dyby  jednak p Melchior W ańkow icz  
potrafił  udow odnić  „krążenie kolejek  n ale­
w e k ' .  podczas w spom nianego śniadania,  
w ó w cza s  zgodzim y się w p łac ić  na rzecz  
FON. 5 tysięcy złotych.  W p rzec iw n ym  razie 
w z y w a m y  do tego p. M. Wańkowicza.

3) Fantazja poetycka  p. W ańkow icza  da 
pa trzy ła  się „mnogiej czerni asys ty  bisku  
p i e j k t ó r ą  u> rzeczyw istośc i  składała się 
z dw n ch  to w arzyszących  Mu księży  i dwucK  
kleryków".

Z zaciekaw ieniem  czeka ją w W ilnie odpo  
wiedzi p. M elchioia W ańkowicza na len list.

>• " ■ v :. ,  ■ - ,  I k e j

ADAM CZEKALSKI

Skradzione dusze
rowleśf sensacyjna

A w tym  momencie uszu ich obojga 
dobiegł w arkot pędzącego gdzieś opo­
dal samochodu, po czym nagle wszy ­
stko umilkło tak raptOAvnie, aż B ur­
chardt drgnął i spojrzał jakimś osobli 
Avvm wzrokiem na Marysię, a następ­
nie rozległ się huk i kłąb dymu wzbił 
się w powietrze, jak  po strzale dzia­
ło \\ yrn.

— Jezus, Maria! Tam stało się coś 
złego! — zayvołała wystraszona Ma­
rysia.

— Pewnie katastrofa.
— Chodźmyż tam... chodźmy na­

tychmiast! Może td a  nam się przy 
uieść tym nieszczęśliwym pomoc.

1 Kolankówna, nie czekając na 
Burchardta, ruszyła szybko ku drodze 
wiodącej do zamku, a za nią, ociągając  
się jakoś, niepew ny i jakby zażenoAva- 
ny, ruszył jednak stary przemytnik.

Kiedy przybiegli na miejsce, zoba­
czyli na drodze tylko płonące szczątki 
pięknego jaszcze do niedawna Paear- 
da, a opqdal, wyrzucony siłą Avybucbh, 
leżał jakiS mężczyzna, nei dający 
najmniejszego znaku życia. Szczątki

wozu, oblane benzyną, płonęły jak 
smolna żagiew. M arysia, zlustrowaw­
szy błyskawicznie wszystko, podbiegła 
natychmaist do człoAvieka i zajęła się 
obmacyAvanie go i szukaniem choćby 
rajn iklejszej iskry życia. Burchardt 
natomiast chodził dokoła miejsca ka­
tastrofy, ponury, jak  noc listopadowa, 
oglądał wszystko dokładnie, mruc/*ał 
co,ś do siebie, a wzrok jego znowu na­
brał tych cech ponurości i zawziętości 
co daAvno. W  końcu, zbadawszy Avszy- 
stko, podszedł do Marysi.

— Cóż, panienko, żyje ten nieszezę 
śliwiee?

— Zdaje mi się. że żyje... Ale może 
to złudzenie tylko?

Stary przyklęknął nad S taw injgą 
i sam z kojei zabrał się do badania ran 
nego. Robił to sprytnie i spraAvuie, 
gdyż w  dość długim i niebezpiecznym 
dotychczasoAvym swoim życiu nie raz 
przychodziło mu się mieć do czynienia 
z tego rodzaju robotą. TV kqńeu pod­
niósł oczy na M arysię i szepnął:

— Jeśli nie umrze w ciągu godzi­
ny, może się wyliże. Ależ szpetnie po­
kiereszowany. Jeszcze też nigdy do­

tąd nie widziałem takiej masakry.
— Trzeba go przenieść natychmiaot 

do zamku.
— A no, niepodobna zostawiać go 

tu taj bez pomocy.
— Jakże więc zrobimy? 0 « v  Aveź- 

miemy go oboje i poniesiemy, czy też 
mam pobiec po służbę?

— Nie trzeba, panienko — ja  sam 
go zaniosę.

— Więc cb rytźmy, chodźmy, panie 
Robercie.

B urchardt podniósł rannego, Avziął 
go na ręce i poszedł przodem M arysia 
szła obok i w patryw ała się w e t Avar z 
zasmoloną i zniekształconą, której nie 
poznawała i nawet nie domyślała się, 
ż? m a przed sobą tak jesutra niedawni 
i i u d z i w ą  i dość sympatyczną twarz 
Stawinogi.

— Mej Boże, taka kahnstrofn, taka 
katastrofa!.. — powtarzała z cicha, 
jakby się bała gł A d e j przemówić. — 
1 że też tak na "iwnej drodze mogło 
się coś podobnego wy ta rzyć. .

— No, nie bardzo aa. równej dro­
dze, panienko*— odrzekł na to ponure, 
Burchardt.

— Ja k  to?
— A no, widać panienka nie w i­

działa tych stalowych cienkich' linek, 
które były poprzeciągane przez szosę 
cd słupa do słupa telefonicznego. To 
był zamach panienko.

— Zamach? Ależ jaki cel miałby 
w tym ktokolwiek?

— Nie wiem, panienko — odpowie 
dział Burchardt takim głosem, że każ­

dy bystrzejszy na jej miejscu obser­
wator byłby niewątpliwie doszedł d« 
wniosku, że jednak ten stary przemyt­
nik Aviedzieć tu musi daleko więcej, 
niż chce powiedzieć. M arysia jednak 
nie zwróciła na to najmniejszej uwagL

Kiedy przyniesiono do zamku ran  
neg<\ wszyscy tu już praw ie byli na 
nogach. Tak niespodziewany wypadek 
praAvie pod bokiem zamku wywołał 
ogromne zdumienie i praw ie prze 
strach. Jeden tylko profesor nie s tra ­
cił ani na chwilę głoAvy i objął oso­
biście ke,mendę nad wszystkim. Nie-* 
bawem zjawił się też i ksiądz A nasta­
zy, a zobaczywszy człowieka prawia 
na pół już umarłego, pośpieszył n a ­
tychmiast do kaplicy po Olęje Święto.

— Należy po chrześcijańsku wy­
prawić go na tamten, lepszz świat —* 
mówił, ukończywszy czynność namasa 
czania konającego —' Nie wiem, czy to 
katolik lub heretyk, ale dobry S tw ó r­
ca może raczy i tak przyjąć gc d > sie­
bie ' posadzić na prawicy SAVojej.

Zajęci robotą przy chorym, prawia 
wszyscy zapomnieli o Burcbadteie A’ 
en jakby tylko tego pragnął, albowiem 
wynicsł się niezwłocznie z zamku eiclio 
i bezszelestnie i pośpiesznie ruszył łą­
kami ku swoiej osadzie, leżącej praAvie 
u o snmvm już poem niczu pruskim.

Kiedy się. zagłębił w wikliny na 
moczarach łącznych, najniespodziewa- 
niej natknął się na Witoszyńskiepo. •

d. c n
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J AS T RZĘ BI E- Z DRÓJ
P e r ł a  U z d ro w is k  Ś lą sk ich

Najsilniej radoczynna uL-nkajodo-bromowa
K u ra c je  R y c z a ł to w e  ju ż  od 123.(50 z]. 

Nowe ła/ienki parkowe.
U lg i  dla urzędników .

,.Tani sezon jesienny’’.

W  T ggadwiiflllgyoini Frzeciwpoźaroifej P a r i s iw w a

T e n  tr z e c i
Wielki wstrząs jakim byłaby woj­

na japo.ńsko-sowiecka, został zażegna 
l y. Po kilku dniach bitwy o wzgórze 
i zangkufcng, głośnej jak  grzmot 
zwiastujący burzę, obaj przeciwnicy 
w.’cofali się na dawne pozycj; Iz y  
na długo? Zbrojny konflikt może się 
powtórzyć za kilka tygodni, rów nie 
dobrze stan o»becny może przetrwać 
lata całe.

Tymczasem, z chwilą gdy na fr 
cie kor eańs ko-so w i eck i m umilkły a r­
maty siostry ich odezwały się wzmo­
żoną silą na froncie chiński.;-!. •Wen 
żywa japońska na Han.mu jest w peł­
nym toku. Posuwa się om a główcie 
wzdłuż rzeki Jangtsek- mg, ale rozcią­
ga się na francie diugosc ib”' kikm et- 
tów. Zostały już zaatakowane p ie r­
wsze linie obronne. Padną zaymvno cv 
najbliższych dniach. Ale za nimi ■•■ja­
gnię’się ogromna seria umocnień. Któ­
re tizeba będzie zdobywać po ajun 
350 kilometrów w głąb krajni Szybki 
sukces jest tu, wobec dotychczaso­
wych warunków bojowych z góry wy­
kluczony.

A jeśli wreszcie padnie Hankou, 
generał Czang-Kaj-Czek przeniesie 
stolicę dalej na południe. Japoński r  i- 
ióster wojny Itagaki oświadczył, że 
Japonia będzie prowadziła wojnę aż 
do obalenia Czang-Kaj-Czeka.

iW ostatnich dniach pojawiła się 
pogłoska o możliwości mediacji wło­
skiej w konflikcie dalekowschodnim. 
K oła chińskie gwałtownie temu za­
przeczają. Generał Czang-Kaj Czek o- 
świadezył, że gdyby mediacja była 
możliwa, mediatorem nie mogłyby być 
w żadnym razie Włochy.

Ale mniejsza o osobę madiat mra. 
Ten zawsze się znajdzie gdy zajdzie 
potrzeba. Czy natom iast istnieją, w a­
runki podjęcia kro.ków pokojowych?

Japonia rozpoczęła tę wojna, jak 
sama twierdzi, by wymusić na Chi­
nach poszanowanie traktatów  syste­
matycznie lekceważonych, głów me w 
Chinach północny-ch. Powód istotnie 
ważki: "Na terenie najbliższego, bez­
pośredniego, przyrodzonego niejako 
rynku eksportowego, Japonia znajlo- 
w ała się w gorszej sytuacji niż mo­
carstw a europejskie i Stany Zjedno­
czone. Trzeba przyznać, że Obecni o w 
zajętych prowincjach odbija to sobie 
z nadwyżką. W obecnej sytuacji rod.'i 
się jednak nowy problem. Mocarstwa 
zachodnie, które poczyniły w ciągu 
długich lat olbrzymie inwestycje w 
Chinach, obecnie przyglądają się jak 
niszczeje dorobek ich pracy7. Gdyby to 
chodziło, tylko o okres wojny, mogłyby 
się z tym pogodzić. Ale w razie zw y­
cięstwa Japonii nadzieja na utrzym a­
nie dotychczasowych koncesji jest nie 
zmiernie mała. M inister Itagaki mó 
■wiąc o możliwościach zakończenia kor 
fiiktu podkreślił, że warunkiem głów­
nym, jedynym naprawdę ważnym jesl 
podjęcie współpracy Chin z Jape.mą 
i Mandżukuo, utworzenie bloku gospo­
darczego (a prawdopodobnie i poi'tycz 
nego) — Azji Wschodniej.

Po dwunastu miesiącach wojny,

WW w a t c e  z  źywiao g n i a
Niektórzy poeci i niektórzy/... cu­

dzoziemcy uważają, że „słcyniane 
strzechy” po polskich wsiach m ają 
wiele malowniczośei.

My jednak patrzym y ua nie z tro­
chę innego punktu widzenia. Te sło­
miane strzechy i drewniane budy-iki 
kosztują nas bowiem rocznie przeszło 
20 milionów zł. Tyle bo,wiem wynoszą 
przeciętnie roczne szkody pogorzeluwe 
budynków w Polsce. I  rak w r. 3 :i36 
poszło z dymem (nie licząc wojewódz­
twa śląskiego)

25,7 MILIONÓW Zf,
Cyfra straszliwa w swej wymowie, 
szczególnie tragiczna, gdy sob.e uprzy 
tpmnimy, ze jesteśmy w tych v.m in­
kach, że nic nam zmarnować nie wolno 
Na pociechę powiedzmy sobie, że je d ­
nak straty  pogorzelowe z każdym lo ­
kiem się zmniejszają. Przecież w r. 
1232 (bez wojew. śląskiego i W arsza­
wy) ogień strawił budynków

NA SUM Ę 35,2 M ILIONA 7.L.
Ogre.m stra t pożinw ycii w P o la  e 

sprawia, że zagadnienia bezpieczeń­
stwa pożarowego wysuwają się no. ez< - 
io ciągle żywych i aktualnym  zagad­
nień społecznych. Dlatego też spoA- 
czeństwo nasze taką. sympatią i zrozu 
mieniem otacza straż pożarna, tę masę 
bezimiennych strażaków - ochotników* 
którzy często z narażeniem życia ])•■<■- 
wadzą zażartą walkę z klęską poża­
rową.

Rozwijając się liczebnie — w

W

BydgoszczW y ró b  Zakładów Połska Spółka

DOBRA GOSPODYNI WIE, że konse rw y  i m ary na ty  są  t r jra łe ,  sm aczne i  zdrowe, gdy są przy­
g o tow ane  n a  c z y sty m , b e ib a k t e r y j n y n  i trw a ły m  o c c  e i  e s a r .c j i  o c to w e j  80%  wy! 
rab iane j  przez ZA Ł. CHEM. „BRODZISK” S . A- z e  z n a k ie m  „ R A .” n a  b u te lc e -

bvło łą c z n ie  11.679 s t r a ż y ,  w 1937 r. zaś  
JUŻ 12.252 STRAŻY OCHOTNI­

CZYCH I 453 ZAWOWODOWYCH
(miejskich i przemysłowych) -  - nie 
ustają straże pożarne w wytęż. ) tej 

I pracy, krocząc wytrwale ku coraz wyż 
Uzentu stopnie,wi swego wyszkolenia i 
I usprawnienia.

Oprócz walki z ogniem, straże po-

wają nad gotowością bojową straży i 
okręgowych pogotowi pożarnych w 
dziedzinie OPLG oraz stawiają wnio­
ski co do zaopatrzenia ich w odpowied 
ni sprzęt techniczny dla potrzeb OPi.G 
oraz wydają opinie fachowe przy na­
bywaniu tegr.ż sprzętu przez gminy, 
przedsiębiorstwa, zakłady itp.

Nie sposób także pominąć mileze-

Rocsna koedukacyjna 
S z k o ł a  Przysposobienia k u p i e c k i e g o

(z prawami sz<6ł państwowych)
Stow.  Kupców Polskich w  S o sn o w cu  Potjon — Bracka 10
p rz y jm u je  z a p is y  uczn ió w  i uczen ie  z u k o ń c z o n ą  s z k o łą  p o w sz e c h n ą .

M ło d z ie ż y  p rz y s łu g u ją  zniżki j a k  w  s z k o ła c h  p a ń s tw o w y c h .  
D o d a tk o w e  e g z a m in y  o d b ę d ą  s .ę  d n ia  9  w rz e ś n ia  r  b .  

Z g ło s z e n ia  p r z y j m u j e  S e k re ta r ia t  Szko ły ,

żarne m ają jeszcze inne doniosłe zada 
nie. Zadaniem tym jest p r z y g o t o w a n ie  
w czasie pokoju obrony prze .-iw lo tn , 
czuj i przeciwgazowej. W związk i z
lym 0,-gana inspekcyjno-instrukcy;ne
Związku Straży Pożarnych Rzplitej 
organizują i prowadzą wyszkolenie w 
zakresie akcji przeciwpożarowej, </• i

Japonia wprowadziła u siebie gospo­
darkę państwową we wszystkich dzie 
dżinach życia. Są określone kontyu 
genty nie tylko na metale specjalne 
jak cynk i miedź, ale na żelazo i stal, 
na skórę, bawełnę, kouczuk itp. Kor 
trola dcVviz podwala na import tylko 
najpotrzebniejszych surowców.

Jednocześnie wysokość brytyjskie!i 
inwestycji w Chinach oceniana na po 
czątku konfliktu na 300 milionów Om 
tów spadła do 150 milionów. Straty 
kiytyjskie bezpośrednie w Szanghaju , 
spowodowane zniszczeniem wojennym 
wynoszą 500 tysięcy funtów, ale straty 
rzeczywiste ze zniszczenia wynikające

niem inny zupełnie, a jednak ważny 
dział pracy strażactwa — dział pr o- 
kulturalno-oświatowych, które rozwi­
nęły się W strażach wręcz imponująco. 
Rozwój tych prac łączy się zazwyczaj 
z posiadaniem przez straż własnej sie­
dziby bądź w postaci domu strażackie 
go z salą teatralną, czytelnią, świetlicą

bądź też w postaci chociażby solid-.ej 
szopy, w której straże urządzają przed 
stawienia amatorskie. Polskie s-raże 
pożarne posiadają 763 czytelń i biblio 
tek. 2138 świetlic, 1207 chórów i or­
ki est, 1832 zespołów teatralnych.

Pobieżny jest ten nasz przegląd 
piacy „rycerzy św. Floriana'", nawet 
z niego, jednak widzimy, jak wsz -clr. 
stronnie i sumiennie pracują polskie 
straże pożarne. To też gdy w dniach 
od dziś do 11 września r. b. odbyw ió 
się będzie natorenie całej Polski 

„TYDZIEŃ OBRONY PRZECIW ­
POŻAROW EJ PAŃSTW A"

— okażmy swoje uznanie i symj/atię 
placówkom straży pożarnych. Strażacy 
to przecież przeważnie ludzie, co, po­
mimo swej ciężkiej, codziennej pracy 
zawodowej, gotowi sa zawsze bronić i 
chronić nasze życie i mienie, nie ba­
cząc na noc, deszcz, zawieruchę i trudy 
wielokilometrowej nieraz dre,gi do 
przebycia. Udzielmy im poparcia mo­
ralnego i materialnego w ich odpowie 
dzialnej i pięknej pracy.

Kabo.

do wygra-
sum ują się cyfrą 6 milionów.

Japonia dąży całą siłą 
nia wojny. Mocarstwa zachodnie za 
chowu ją pełną neutralność. Czy je d ­
nak pozostaną na tym stanowisku rów 
nież w razie japońskiego, zwycięstwa?

Dwa wielkie państwa biją się ze 
sobą. Gdy jednak przyjdzie do ustale­
nia warunków pokoju^ niewątpliwie 
zjawi się przy nich W ielka Brytania 
razem ze Stanami Zjednoczonymi. Mo 
że się wtedy łatwo okazać, że zupełn i 
opanowanie Chin przez Japonię jes: 
niemożliwe. Nie ze względów m ilitar­
nych, ale ze względu na „tego, trze ­
ciego". Miecz.

LEKARZ - DENTYSTA

Romana Zylberszlak
powróciła

przyjm uje w Sosnowcu przy ulicy 3 -go 
Maja 17. vis a vls dworca kolejowego 
codziennie od g. 12 do, 2 i od 3 do 8 ej 

w niedziele i ś v  ięta od 10 do 12-ej 
Telefon 63058

Powróci#
LEKARZ - DENTYSTA

J. R o ts z te jn
S9SN0WIEC, TARGuWA 15
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Postulaty komunikacyjne Zagłębia
i Centralnego Okręgu Przemysłowego

Onegdaj odbyło się w Izbie Przemy 
slow-.-Handlowej w Sosnowca — p al 
przewodnictwem radcy Izby dr. Z. Kio 
i owsluego — posiedzenie komisji komu 
lokacyjnej, z udziałem przedstawić! Ii 
Unii polrdiiego przemysłu górniczo- 
hutniczego, związku polskich-but żo 
laznyrb, polskiej konwencji węglowej 
izby przemy sio we,-handlowej w K ato­
wicach oraz delegatury automobilklubu 
kieleckiego *w Zagłębiu Dąbrowsk;m.

Ff siedzenie poświęcone było zagad 
uieuiom, związanym z rozbudową sieci 
komunikacyjnej :■?. terenie OOP.

Badając zagadnienie układu tran- 
spe,rt«.wego na terenie COP., komisja
— i.a podstawie k ilim kow ych  n a tę h ń  
transportów kolejowych — stwierdziła 
iż około 80 proc. przewozów kolojo 
wy eh skupia się wzdłuż tró jkąta: / a  
głębie węglowe — W arszawa — I idź
— Lwów — Zagłębia węglowe oraz w 
pionie Śląsk — Gdynia.

Komisja stwierdziła, U z wojo­
wi dziw centralnych najbardziej up> 
słodzonych pod względem komunikacji 
kolejowej są powiaty województw kie 
lackiego i lubelskiego, przylegające d-Y 
gnanie województw południowych.

istniejące dwie zasadnicze drogi 
kolejowe nie mogą zadośćuczynić wzma

»»N/v\A^/ V' AA/<Azv'vzvvz v \ d ł r .

cB  Po paprocie l wywczasów
k a d z i m y  s t o ł o w a ć :

Przeciw zmarszczkom KREM $§< 
^  RADOtlÓRMONOWY M
W  ua wybielenie skóry KREM w  
m  CYTRYNÓW Y W

na wygładzenie skóry ochronny ^  
KREM N A JD ELIK ATN IEJSZY  w  
na odmłodzenie i radykalną re- 

generację tkanek odżywkę ..HE- si?
MOC L O BIN" ^

na upiększenie PUDER .PYŁEK y  
KWIATOWY". %

„ŚW IT1* Laboratorium  Kosmety & 
kdw Higienicznych ^

Dr. med. Świfalskiej |
W arsraw a, Aleje Ujazdowskie 37 *
P repara ty  do nabycia w pierw- ć |s  
szorzędnych drogeriach i perlu- 

m  meriacli. ^

Dział radiowy
NA „JESIENNYM  POKAZIE TAR­

GOWYM" W KATOWICACH
Wszyscy radiosłuchacze wiedzą, że po 

Siadamy w kraju praktycznie i celowo urzą 
dzone radiowe stacje nadawcze — ogól nie 
jest jednak dokałduie świadomy, jaki posia 
damy krajowy sprzęt radiofoniczny, jakie 
nowości i postępy uwidaczniają się w tej 
dziedzinie, kroczącej w kaźdjm miesiącu ku 
nowym zdobyczom technicznym, dzięki wi 
dzy, nauce i wynalazkom.

Najlepszą okazją do poznania tych' nowo 
ści, to pokazy * wystawy. Obecna Wystawa 
Radiowa w Warszawie, przekonuje nas o 
tym, ze względu na znaczne zainteresowanie 
publiczności.

Polskie fabryki produkujące sprzęt radio 
wy, powinny wziąć również udział w „Jesień 
nym pokazie targowym" w czasie od 1 do 16 
października 13 r., aby przekonać rzesze ra 
dioamatorów, ie wyroby krajowe w niczym 
nie ustępują zagranicznym. Zjednej strony 
propaganda na szerszą skaię, a z drugiej 
strony — popieranie wytwórczości kpajo 
wej, są wskazane w sezonie jesienno - zimo 
wym.

Byłoby interesujące, by Wystawę Radio­
wą z Warszawy można przenieść na jesień 
do Katowic, ze współudziałem pęknych eks 
ponolów Polskiego Radia. Przypuszczać na 
leży, że rozpoczęte już starania w tym kie 
runku prt.ez Śląskie Towarzystwo Wystaw i 
Propagandy Gospodarczej, będą bodaj w czę 
ści zrealizowane. 8

Dla informacji podaje się, że zapytania 
i zgłoszenia na „Jesienny Pokaz Targowy" 
w Katowicach kierować należy do organizu 
jącego Towarzystwa w Katowicach, ul. Sta 
wowa 14. T p., tek 300—71.

gającym się potrze! cm przewozowym 
okręgów przemysłowych i rolniczy.;1'., 
jak  również przewozom lokalnym. Szu 
kając rozwiązania dla tego problemu, 
komisja stanęła przed alternatywam i: 
a) budowy nowej m agistrali kolejowej 
7 n głębie Śląsko - Dąbrowskie — ,Vr<> 
łyn, b) użeglowieiiie Wisły do Sando­
mierza, wreszcie .?) wykonania obu

prac.
Fonie waż skanalizowanie W isły na 

cnł\ m jej przebiegu Zagłębia węglowe 
— Sandomierz wymagałoby dużym 
wydatków (ok. 16.3 milionów zł.) oraz 
m-.gkby być przepn wodzone ty g rz e ją  
gu 10 — 20 lat. W «yeh warunkach mi 
leży raczej rozważvć budowę linii ko 
lejowej z Zagłębi ’węglowych na Woły *i

RESTAURACJA—KABARET— BAR—DANCING

S a r o  K “9 9 '

Sosnowiac, ul. s*go Maja 8.
Tel. 61-901. Podziemia 62-791.

i

NOWY PROGRAM OD I WRZ FŚNIA 1938 R.

DUO ZORYSZ: najlepsi wykonawcy tańców 
huculskich i góralskich. 

JOLANTA ZIELIŃSKA: 
mazur—step—walc angielski.

Świetna orkiestra znanych Um ipożrtorów:
Norberta B ILSK IEG O  i Stefana A RSKIEG O  z W ar zawy

Gdzie i jak można nabyć
g o s p o d a r s t w o  r o l n e

.Wszystkim, którzy reflektują na 
nabycie gospodarstwa rolnego poda 
jemy, że Oddział Państwowy Banku 
Rolnego, w Kielcach posiada okol.* 
dwudziestu gospodarstw roi .tych kto 
re można nabyć na korzystnych w:;run 
kaeh przy nieznacznych wp.!.-ila:!t go 
lewkowych z równoczesnym roztermi 
nowaniem pozostałej należ mści na 
dłuższy okres czasu (20 — 40 lat);
poszczególne działki o obszarze od 1 
La oraz większe samodzielne gospo­
darstw a o,l 4 do 10 ha nabyć można 
w powiatach: jędrzejowskim, mie­
chowskim radomskim, olkuskim, opa­
towskim i włoszezowskim, w zależno 
ści od czego, wyłania się ich różnnrod 
ność pod względem jakość1 i gleby i

wysokości ceny.
Poza tyra dowiadujemy się, że są 

do nabycia również na dogodnych wa 
runkach działki c, obszarze od 5 do 
10 Ha z parcelowanych komisowo ma 
jątków  prywatnych,, a mianowicie z 
maj. Buczek i W inim y w paw. sando 
rnierskim, oraz Rędziny -  Czaple 
(część maj. Czaple Wielkie) w pow. mifc 
chowsk im.

Każdy ref!ektani winien przede- 
wszystkiem zgłosić s;ę do Oddziału 
Banku w Kielcach gdzie uzyska w y­

czerpujące infer?myje > sprzedawa­
nych działkach, pod względem ja
kcścj gle^y, cen r, j u k  i rozmiarów,
w/ględnie położenia w województwie.

O G f f O H  
„ P A L A 1 S  D E  D A I V S E * *

tel. 627-81 SOSNOWIEC, SADOWA 3 tel. 614-72
C O D ZIEN N IE CZYNNY

KONCERT ZNAKOMITEGO ZESPOŁU 
W dnie powszednie od godziny 20-ej, w niedzielę i święta od g. 17 E 

TANCE NA SPECJALNEJ ESTRADZIE W OGRODZIE. 
Konsumcja do wyboru Zł. 1.18 z obsługą.

Ceny ogrodowe! Ceny ogrodowTe!

I^OOOOOOmOOOOOOOOOeOMOOO&KXMi
X  
X  
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Poraź ostatni na 1939 r.
przedsiąbiorey wykupią świadectwa przemysłowe

śnie będzie potrącona przy wymiarze 
po,datku obrotowego.

Równocześnie cd 1 stycznia r. 19.'D 
wchodzą w życie nowe staw ki podet 
ku obrotowego. D’a przedsiębiorstw 
131 kategorii, prowadzących księgi 
handle,we -wynosić one będą 1,25 proc. 
zamiast dotychczasowej stawki 1,2 
proc. Dla przedsiębiorstw nie prow a­
dzących ksiąg pozostaje niezmieniona 
sławka 1.7 proc. obrotu.

W r. 1940 wykupywane już bęlą  
tylko karty  rejestracyjne. Opłato z 
nich będą przeznaczone na samorządv 
izbr przem.-handlowe i szkolnictwo 
zawodowe. Sprzedawać je będą rnagi 
s tra ty  gminy.

.W M inisterstwie Skarbu opraco­
wywane jest rozporządzenie do u sta ­
wy, przewidującej zastąpienie świa­
dectw przemysłowych przez karty  reje 
stracyjne. Przedsiębiorcy wykupią 
świadectwa te pp raz ostatni na r. 
1939 w grudniu b. r. Część cpłaty za 
nie, przypadająca Skarbowi Państwa, 
będzie jednak potrącana przy wpła­
tach podatku obrorowego w r. 1939. 
Stanowi więc to właściwie zaliczkę 
na podatek obrotowy.

Opłata za najbardziej popularne 
wynosi np. 148 zł. Z tego na rzecz 
Skarbu przypada 80 zł. w raz z 1F pro 
centowym dodatkiem. Suma ta  wła

A r r o z l r a z ;
.Wiadomo, że w paiistwacn , nazistow ­

skich wszystko roki się ua rozkaz. Ną 
lozkaz kije się brawu, ua rozkaz trzeba 
się śmiać, u a  ro kaz trzeba krzyczeć luk 
siedzieć cicho.

Rozkaz i basta- A komu się nie po­
doba — to ~  yri szc bardzo — do Da­
chau, na Solówki lub jeszcze na jaki* 
tam obo/ik wypoczynkowy.

Na rozkaz więc robi sio vvgzystko- — 
Nawet — rodzi si< dzieci. Bo oto — jak 
słychać — wioska rada ministrów posta 
nowił-a zawiesić wszelkie awanse, tym, 
którzy uie m aja dzieci.

Choćbyś byt nie wiem jak  pracowity, 
zdolny i pożyteczpy — uie dostaniesz 
człowieku awansu, oo nie masz dzieci. 
I już spraw a załatw iona. Kr rożka?1...

W yobrażam sobie jakie teraz kłótnie 
beda w bezdzietnych włoskich małżeń­
stw ach na tym tle. Jak  jedna polon 
na druga będzie narzekała za brak a- 
w ansu w państw < wej służbie. Jak  m ał­
żonek bedzie ubolewał nad złam aną swą 
kariera, a żonka nart do cm a nieszczęścia 
n>i, że to (oh: jaki oszust!) nie dość, ż« 
nie mamy dzieci, jeszcze uie awansuje!., 

A tu nic ńle pomoże, bo państw a fa­
szystowskie »ą bardzo twarde.

Dzieci muszą być, tak  jak  i wojna 
być musi.

Służba panie.

t P a r z y  € g ł & ś n i f o g j
PRZEMÓW IENIE MIN. ŚWIĘTOSŁAW 

SKJEGO.
M inister Wy m ań Religijnych i oś wio 

cenią Publicznego, prol. Wojciech Świq 
tojław ski przema .viać bidzie przez radio 

dm s 4 i 5 września, z okazji rozpoczęcia 
roku szkolnego.

Dnia 4 bm. o gortz. 18 p. m inister mó 
wic będne do rodziców o przyczynach' 
Przeludnienia szkól i o rozwoju szkolnie 
twa w okresie po kryzysowym dnia 5 
bm. o £°dz. II tj. w audycji przeznaczo 
nej dla szkół p. m inister przemówi do 
młodzieży szkolnej na tem at tego, co da 
je szkolą a co młodzież sama zdobyć po 
winna.

Zakład kamieniarsko
rzeźbiarski i beto­

niarek!
Józef W ójcik

S now iic ,  Ozewicza 12
Wykonywa:

X Pomniki, grobowce, rzeź 
hy z kamienia, marmuru 

i granitu, grehy murowane, oraz 
wszelkie roho,ty betoniarskie i bu 
dowlane. W ykonanie gwarant*) 
wane i te rm in o w e .-------------------

N ic  b ę d z ie  a w a n s ó w
iW SZKOLNICTWIE DO V GRUPY

•lak się dowiadujemy agc-ucja K a­
bel w roku bieżącym nie będzie aw an­
sów w szkodnictwie do g r  py V. Trze 
ba tu zaznaczyć, ze na ten rok w bu­
dżecie szkolnictwa średniego uchwało 
r. > ponad 40 etat.'.w w ijrupie V. W 
ostatnim  roku były 22 etaty i k n ly n  
gent ten był w vci *r[ any w zupełności 
W tym roku mimo uw rulonego budże 
?u — awansów w ięj grupie nie będzie 

 or>o------

X V  T y d z ie ń  L O P P
NA TERENIE POWIATU BI?

DZINSKIEGO.
Zarząd Obwodu Powiatowego LO PP. 

w Będzinie podaje do wiadomości, że 
w  dniu 6 bm. o godz. 18-tej odbędzie 
s:ę zebranie organizacyjne powiatowa 
go komitetu obchodu XV tygodnia 
LO PP .

Zadaniem XV tygodnia LOPP. hę 
dzio: zapoznać ogół społeczeństwa z  
piętnastoletnim  dorobkiem L O P P , we 
wszystkich dziedzinach jej pracy, po 
większenie liczby członków i zebrania 
funduszów niezbędnych na prowadza 
nie prac programowych LOPP.
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Młodociana złodzięjka-recydywisika
usiłowała skraść dziecko

Duże w rażenie w .WolGrcnnu i 
Łobzowie w y w ia ła  p róba uprow adzę 
m u  dziecka biednej wyrobnicy j rzez 
"nang złodziejkę.

Spraw a przedstaw ia się uastępują  
oo: do m ieszkanki Łobzowa k. Wull-ro 
mia, biednej wyrobnicy, M a m o n y  H a 
werk',, zgłosiła się n ieznana m łoda ko 
iueta rzekcyno córua zamożnego /O to  
inorg.) gospodarza z f 'o -ę l \  Górnej, 
pow. miechowskiego i nam ówiła H aber 
kową do objęcia służby u je j  ojca.

N azaju trz  H aberkow a m iała udać 
się do obowiązku przed tvm  jednak  
r tz ra n a  ke,bieta w yraziła  chę'; kupna 
w m iejscow ym  sklepiku wiej.sk m cu 
L e rk ó w  dla 4-roh rn. synka Haberko- 
wej i pod tym  prtc-tsr. m w ydaliła  się

FARTUSZKI SZKOLNE
beretki, czapki, sweterki p rzep i­
sowe do w szystkich szkół oraz 
wszelka galan teria  dam ska i mę­
ska na sezon jesienny — poleca

Z .  F r & f j z ą j s w s k i
Sosnowiec, ul. M cyhzejowska 30 

(Halo Rozw ojvi.
CENY KONKTJRF NCYJ \  E

Czytelnie if nasi
komunikują nam, że..,

na h a ł d a c h  zaraz za ratuszem  so ­
snowieckim zna jdu ją  się 2 karu /cle . 
Powie ktoś: „Cóż w tym  dziwnego?
Niech sobie stoją*'. Zdawałoby się. że 
to nic nadzwyczajnego. A przecież — 

•tak nie w ypada! Bo jedna z tych karu 
zoli została „upaństwowiona** przez u 
mieszczenie na  je j  w ierzchołku białe, - 
czerwonej** flagi państw ow ej.

Czy to nie za częste tak ie  szastanie 
‘■arw ami państw ow ym i 1 

*  *  *

UW AGA! W szelkie informacje do 
powyższego działu mogą nasi Czytelni 
cy nadsyłać na piśmie lub też podawać 
telefonicznie pod nr. 61.682 w godzi­
nami od 11 do 13 ej i od 17 ej do 18-ej.

W YTW ÓRNIA W YROBÓW  
CU K IERN ICZY CH

STANISŁAWA JASKÓLSKIEGO
C uk ierń 1® w łasne

(nQUnu/IPr “ 1- 3 Mai a tei- 83183 oudnunlC ], u ] P iłsudsk iego  42, teł. 62288
PO LEC A : P o  odnow ieniu lo k a li, n a  no­
w y sezon n a jw y k w in tn ie jsze  w yroby 
cukiernicze, c ia s tk a  dw a razy  dziennie 
»wieże oraz wszelkie w yroby  w zakreś 

cuk iern ic tw a wćkc dząoe.
-  DETAL.

Zlikwidowany zatarg
&V ODDZIALE W ALCOW NI IIUTY  

K ATARZYNA.
.W dniu wczorajszym , w inspektora  

tie  p racy  w Sosnowcu odbyła się kon 
ferencja w  spraw ie za targu  w oddziale 
Walcowni huty  K ata rzy n a  w  Sosriow 
-u, k tó ry  w ynikł n a  tle nieodpowiednie 
gc zachow ania się m ajs tra  H erm ana 
C esia . W toku konferencji ustalono, 
że isto tn ie m ajste r odnosił się nieodpo 
wiednio do robotników, obrzucając ich 
obelżywymi wyzwiskam i, jak  np. 
.•(’niskie świnie**. ;W w yniku konferen 
(‘.i■ dyrekcja  huty  postanow iła z m iej 
*'(‘a zwolnić m ajs tra  Olesia.

 oOn—  -
O f i  a r y  n a  F O N

Lrządnicy Ząbkowickiej fabryki szkła zło 
•■> b ofiary na FON w Ząbkowicach pierw 
szą ratę: pp.: dyreklor Jaresz - Franciszek 

zł., Szrenk Wacław 12 zł., Wlosak L eon  
_ZF  Scliarteł Ferdynand a zł., Pum Alojzy 
3 ZF  Cwielong Maria 4 z ł , Jareszówna An 
,ła 4 zł. Komitet składa ofiarodawcom ser 
' e« n e  podziękowanie.

z m ieszkania w ias  chłopczykiem, 
i '8 berkow a ‘knięta złym  przeczu

I ciem, niepostrzeżenie fledzda nieznajo 
mą, k tó ra  m inąwszy sklep-k. skierowa 
la się z chłopczykiem poza wieś. He 
b '-rlcw a wszczęła a la rm  i wraz z są 
sm akam i, pobiegła m nieznajom ą. Ta 
ą> f trzegłszy pG-fon, porzuciła dziecko 
i zbiegła w stronę .Wol! romia.

Zaalarm ow ana po lic ja  w W oR ro

m iu u jęła  ową kobieię, k tó rą  okazała 
się znana zawodowa złodziejka, IS-let. 
Bolesława Janow ska z Wojkowic- Ko 
ściełnych, pow. będzińskiego, k a ran a  
już  11 razy za kradzieże, a obecnie po 
szukiw ana przez policję.

Janow ska nie chce w yjaśnić, w ja  
ktiu celu dziecko usiłow ała uprow adzić 
Nie ulega w ątpliw ości, że mogła m a  
mieć wspólnika, k tóry  zawczasu zbiegł

Założona w 1920 roku 
P ry w a tn a  z p raw am i szkół W iristw ow veh  4-klas<ywa średnia  zawodowa

MĘSKA SZKOŁA HANDLOWA
T .  P ł n c l i l e ą / o

V '  SOSNOW CU, I GO MAJA 25, te!. 61284, 
p rzy jm u je  zapisy 

do klasy pierw szej po ukończeniu f/ko ły  p o w s z e c h n e <uaz do
SZKOŁY ADMINISTRACYJNO'HANOLOWEJ

Gajowy uprowadził
iii/ego

NieiJz.

4
W rzesień

M ałżonkowie G ardyłow ie z Wolbiy> 
uda zameldowali ua ' posterunku  o za 
bran iu  im podstępnie 4 letn . S tardsła  
wa rrzez  gajowego, F ranciszka  Dyb-’ ź 
Kia-zczowej, gm. P ilica.

Uyba przed trzem a laty  oddał na 
własność bezdzietnym G ardyłom  jedno 
rocznego chłopca, ni ochrzczonego, nie 
chcąc wym ienić rodziców dziecka,’ an i
i h miejsca, zam ieszkania. C a ła ’odpo 
wiedź Dyby na  natarczyw e p y tan ia  
Ga?dylów, brzm iała: „Co was to  może

obchodzi? Dziecko se weźcie i tyła**!
Gardyłowie dziecko ochrzcili, dając 

mu imię: S tanisław  i chowali jako
swoje — Za chr iertnego ojca w prosił 
się Dyba.

P rzed kikom a dniam i do Gardyłów 
przybył Dyba i w sposób podstępny 
zabrał chłopczyka ze sobą.

Gardyłow ie dowiedzieli się, że dziec 
ko to obecnie znajdu je  się w Rokitnie 
kolo Szczekocin, pow wioszezowskieg.)

Wkrótce w Zagrłębiu

„Gasparone” ulubieniec kobiet
■ H B & H n n B B raH raB S B B H B H E sram i

Wiadomości bielące
Dziś: Rozalii 
Jutro. Wawr yńca 
Wschód słońca: 4,i i  
Zachód słońca 6,:0

Dyżury a p te k  w  Sosnowcu
Dzis dyżury nocne i dzienne pelm ą na 

stępu jące  ap tek i:
IL Rogowskiego, ul. M ałachowskiego 12 
C. Truszkow skiego, ul. Piłsudskiego 48 

 i»Oo-----

Teatr Miejski w  S o s n o w c u
Dziś o godz. 16-.‘!0 i 20.30 pow tórzen ie  

premiery Stefana Żeromskiego „Su łkow ski 
w reżyserii dyr. Kazimieiza Vorbrodta. W 
sztuce tej zaprezentuje się nowozaangażowa 
ny zespół z Taiaą Granów ską i K azim ie­
rzem Vorbrodtem na czele Inne g łó w n ie j­
sze role odtworzą; Marian B ieleck i, W iktor  
Domański, Feliks Feliński, Jan  K orczyński, 
Franciszek Lubelski, Jan Nawrocki, Janusz  
Obidowicz, Ferdynand Sarnowski. W spania  
łe dekoracje przygotował artysta - dekora­
tor Feliks Krassowski. Bilety n a b yw ać nioż  
na w kasie teatru od godz. 11 do 1 3  ł od  
13 do 15-ej.

SZKOŁA MUZYCZNA 
im. ST. MONIUSZKI
w SOSNOWCU, ul. DąbSIńska 11

'ILL. 626.49 (szósty rok istn.) przyjuiti 
jo zapisy uczniów do klas śpiewu so 
lnwego, skrzypiec, fortepianu i o ega 
i ów. Program nauki ustalony wg ut> 
y ych form Min. W. R. i O. P Zaftsy 
i informacje codziennie w sekretaria 
cie, prócz świąt od 9 — 13 i 15 — 26'.

I V czen ic n
I -»osm w entlii siksr powszechnych

hienia l ‘? Cznej SzŁoły Przysposo-
skrdr w «PI g°  St0W> Kupców P ° l-
ści i* ° f nowcu bodaje do wiadomo- 
lm L  przy jm uje również uczen'ce z u- 

« sz3£°lą  powszechną.
Szkolą Przysposobienia Kupieckiego 

-?Ja a prawa szkói państwowych ngd- 
0 umożliwia przejście do klasy drugiej 
winazjum Kupieckiego.

D odatkow e egzaminy wstępne z języ 
'a  Polskiego i rachunków  odbędą się 
n ia  9 w rześnia fcr. Zgłoszenia p rzy jm u­

ją  S ek re ta ria t Szkoły Fogoń ul. B rac­
ka 1. 10. ’

——oO o------

— WIELKA ZABAWA LM. i K. W 
PARKU SIELECK1M W SOSNOWCU. 
D zisiaj o godz. 14 w p a rk u  Sieleckim  w 
Sosnow cu odbędzie się wielka, zabaw a 
LM K., k tó ra  — ze wzglądu na  przygo to  
w ane a tra k c je  — zapow iada się im ponn 
jąco. P ięk n y  p a rk  G w arectw a „Hr. Re 
n a rd “ w dn iu  dzisiejszym  zm ienił całko 
wicie sw oje obl-cze: z dużym nakładem  
p racy  i  in ic ja ty w y  udekorow any tonąć 
ląd z ie  w powodzi różnokolorowych, świa 
teł, w y try sn ą  w nim  efektow ne fon tan  
ny, n a  Ca  P rzem szy przy blaskach lam  
pionów odbędą się pokazy indyw idualne 
i zbiorow e p ływ an ia  k a ja k a m i, p rze ją ł 
dżka n a  k a jak ach  publiczności wśród 
blasków  lam pionów , rak ie t i ogni ben 
ga’sk icb . Słowem , odtw orzona zo stan ie  
— N oc W enecka. 2 wyborow e o rk iestry  
dadzą  k o n cert, a doskonały jazz p rz y g iy  
wać będzie do tańca.

Bufet doskonale i obficie zaopatrzony.

] *0 NAircu

Im 11111II M l ill li uYm n" ?

Miłe niespadzianki
DLA BYW ALCÓW  K A W IA R N I ,,K EX ”

Gdy idzie się  nlicą .i M aja w Sosm.w 
cu — tru d n o  n ie  zwrócić uw agi na  jasne  
ośw ietlone okna i g ustow ną  w erandę 
k aw ia rn i „ R e x r naprzeciw  dworca.

O kna te  w abią każdego p rzechodnia  
i  — przyznać irzeba  — w abią nie< d p a r-  
cie, kusząc dźw iękam i w ypływ ającej 
m uzyki.

Gdy się  weszło — w rażenie je s t  spo tę- 
gonnne. Bo cóż tu  -  m ój Boże — u k ry ­
w ać: człowiek n ie  przyzw yczajony  je s t  
w tym  naszym  Soanoweu do zby t luksu  
snwyeh lokali i w ytw ornej — dosłow nie 
— • o rk iestry . YVięc patrzysz i nie pozna 
fes? te j ,  w praw dzie zawsze m iłej, lecz 
troszeczkę (bądźm y szc/er. y) p rzyciasnej 
k aw ia rn i.

Lokal bowiem  został znakom icie po­
w iększony, zysku jąc  na perspek tyw ie i 
p rzy b ie ra jąc  praw dziw ie eu ro p e jsk i wy 
8'ląd. O rk ies tra  w sunięta w  g łąb  sa li 
p row adzona nad a l przez św ietnego d y ry  
gen ta  i m uzyka, znanego z radiow ych 
w ystępów  p. K irszncra  u upełn ia  n iem al 
n ie r0zdziclnie m iłą całość, dobrze dodat­
kow ym i w en ty la to ram i w ietrzoną, na  
k tó rą  (dla smakoszów sk ład a ją  się m . 
in . doskonałe c iastka  przywożone dw a 
razy  <Menłtie z W arszaw y z „Z iem iań­
sk ie j

A iżby i m iłu jącym  tan iec  byw alcom
sta ło  się zadość, dy rekc ja  p o stanow iła  
w pr0wa dzić five o clock — bo to  i sa la  
je s t  p rzestrzenna 1 tow arzystw o  m ile, 
w ięc d]ac; egóżby nie potańczyć?

Gdy się tak  p rz jje n in ie  siedzi w ,,Re- 
x ie“, człowiekowi m im owoli przychodzi 
na m yśl p y tan ie : „Czegóż więcej duszy 
potrzeba?'-'

Obuwie
w pierwszorzędnym giifunku I wyko­

naniu po cenach zniżonych polecat

W. P O G O D A
SOSNOW IEC, I-GO MAJA Sft.

Żeńska Szkoła Rzemiosł
IM. K S. KAN. F R . RACZYŃSKIEGO 

T-W A  SZKÓŁ ŚRED N ICH

w Sosnowcu, uł. K aliska  23, tel. 61-887
p rzy jm u je  w pisy  na w olne jeszcze m iej­
sca do gm inaz jum  kraw ieckiego, ua' 
dział fry z je rsk i, czapniezy m odniarski i 
g a la n te r ii  skórzanej. Rok szkolny ro» 
pocznie się 5 w.-ześnia  nabożeństwem  o 
grdz. 9 ran o , a egzam iny  w stępne — <$ 
w rześnia- B liższych inform acji udziela 
k an ce la ria  szkoły czynna codziennie od 
godz. 9 do 13.

—— oOo-----
i

0 u m ażlta isn ie  młodzież?
W Y S Ł U C H A N IA  PR Z E  MÓW? E NI A 

M IN IS T R A  O ŚW IA T Y .

W dniu 5 hm. o godz. 11 minister 
w R. i OP. prof. .Swiętoalaw.iki wygi o 
si przez radio przemówienie do mło 
dzież} szkolnej. JV związku z tym in 
spektor szkojny r.v Sosnowcu zwraca 
się do kierownictw szkól ahy um -żliwi 
ły  młodzieży wysłuchanie tego pr/o- 
niówienia.
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Przewoził mięso z rzeźni
wozem przeznaczonym do transportu zwłok ze szpitala na cmentarz

Po kilkakrotnych odraczaniach, od­
była się w dniu 2 bm. rozprawa sądo­
wa w sprawie głodnego przewozu mię­
sa wieprzowego z rzeźni miejskiej w 
Pińczowie do poszczególnych rzeźni- 
ników i masarzy. Na lawie oskarżo­
nych zasiedli: burmistrz m. Pińczowa 
p Józef Książek, lekarz weter. i kie­
rownik rzeźni p. Konstanty Gibałka i 
woźnica Antoni Krysiński.

W świetle aktu oskarżenia i prze­
wodu sądo*vego cala spraw a przedsta­
w ia się następująco: . radny miejski 
Stanisław W iktor Kobierski, będą y 
zarazem członkiem komisji sanitarnej 
i opiekunem społecznym, dowiedziaw­
szy się, że zarząd miejski w ynajął do 
przewożenia mięsa z rzeźni do skle­
pów Antoniego Krysińskiego, i wie­
dząc o tym, że K rysiński zawodowo 
przewozi zwłoki ze szpitala powiato­
wego na cmentarz tym samym wozem, 
gdyż innego nie posiada, zameldował 
o tym staroście pow. dr. Karolowi Wi-

Przybory szkolne
oraz

wszelkie materjaty
piśmienne

hurtowo i detalicznie dostarcza 
po najniższych cenach w pierwszo 

rzędnych gatunkach

S tsiew iec , 3-go Naja 23
teł. b-12-24

hurtowe. 
Żądajcie cenników.

Zbiegły więzień
U W A LNIA  ŻONĘ Z ARESZTI
Z więzienia byjgoskiego zbiegł niebez 

pieczny przestępca Bernard Betlejewski, któ 
ry ukyrwał się w lasacli opodal Brodnicy.

Policja dowiedziawszy się drogą wywia 
du o miejscu pobytu Betlejewskiego, urządzi 
la w lesie obławę i natknęła sę nań w chwi 
li. gdy żona zbiega nawoływała go po imię 
nio. Betlejewski, widząc, it. jest osaczony 
przez policję, zdoła! się wymknąć z lasu, na 
łomiast żona jego wpadła w ręce władz bez 
pieczeństwa.

Betlejewski wrócił do Brodnicy i zdołał 
wyłamać kraty w areszcie policyjnym,, w 
kiórym przebywała jego żona, umożliwiając 
jej w ten sposób ucieczkę

Oboje zbiegli w nieznanym kierunku. Po 
beja prowadzi dochodzenia.

Trzebi zrobić porządki
Jak  zw ykł' po wakacju-m, i do 
tego konieczne są dobre s/c// iki: 
do szorowania, mycia, zamiata ­

nia, równic/ ścierki, proszki itp. 
a to wszystko, najk irzypr.ii j za­
kupisz w K; lir. Składzie „ADA * 
Sosnowiec, Modrzejowsk i nr. 30, 
 - H-le R ozw oju.-----------

uiarzowi. Starosta zarządził niezwłoc? 
nie wizję lokalną, która udała się na 
miejsce i zbadała wóz. Okazało się, że 
nie był on przepisowym do, rozwożenia 
mięsa, gdyż był to zwyczajny wóz rol­
niczy w półkoszkach. Komisja na miej 
seu nie poAYzięła żadnego postanowie­
nia, Natom iast starosta dr. W inią z 
wydał doraźne zarządzenie, ażeby wię­
cej nie ro,-wozić mięsa tym wozem i 
polecił obecnemu przy tym  st. przód, 
p. p. Kopciowi, jako kierownikowi 
miejscowego posterunku — przeprowa 
dzić dochodzenie.

Na rozprawie sądowej żaden z o- 
skarżonyeh 

N IE  PRZYZNAŁ S IĘ  DO W INY. 
Pp. Książek i Gibałka tłumaczyli się 
tym, że wymówiwszy pracę w rzeźni 
woźnicy Balantowi i nie mając jeszcze 
ukończonego, a będącego w robocie 
furgonu, wynajęli doraźnie K. ysińduo 
go do rozwożenia mięsa nic nie wie­
dząc o tym, iż ten rym samym wozem 
wywozi on jednocześnie trupy ze szpi­
tala na cmentarz. K rysiński potwier­
dził fakt wywożenia tym samym w >- 
zem zwłok.

Cały szereg świadków nie w n i ó s ł  
nic ciekawego, do sprawy. Niektórzy

oglądali był
starosta dr.

twierdzili, że wóz jaki 
czysty, dlaczego jednak 
W iniarz zabronił z miejsca rozwożenia 
w dalszym ciągu mięsa tym wozem — 
nie umieli wyjaśnić.

Ciekawe były zeznania radnego Ko 
bierskiego. Zeznał on mianowicie, że 
skore, tylko powiadomiono go o wyna­
jęciu Krysińskiego do rozwożenia mię 
so z rzeźni do rzeźników, zanitoresow.nl 
się tą  sprawą natychmiast, gdyż w i e ­
dział dobrze, że Krysiński ma tylko je­
den wóz, na którym wywozi trupy.

gorsza, po sprawdzeniu cysobiśae 
stwierdził, że w przeddzień rozwożenia 
przezeń mięsa wieprzowego wywiózł 
cn na cmentarz zwłoki

ZM ARŁEJ NA TY FU S BRZUSZNY
Trum na wtedy była niedopasowana i 
przeciekała materia z rozkładających 
się zwłok. F ak t ten widział świadek 
osobiście i stwierdził nadto w kance­
larii parafialnej przyczynę zgonu 
\Vóz w chwili ogaądania go przez ko­
misję był brudny, a w szczelinach pól- 
koszków widniały jeszcze

POZOSTAŁE Z TRUMNY 
TROCINY.

Oskarżyciel publiczny st. przód. pp. 
Kopeć po szeregu pytań na zakończe­
nie rozprawy

ZRZEK Ł S IĘ  OSKA RŻEN IA  
(o do, dwueh pierwszych oskarżonych 
ii. pp. Książka i Gibałki, K rysińskie­
go zaś pozostawił do orzeczenia sądu.

Sąd zapowiedział na dzień następny 
ogłoszenie w yrok u.

Sensacyjna ta sprawa, k tóra w 
swoim czasie wywołała w Pińczowie 
duże poruszenie jest w dalszym ciągu 
tematem rozmów w mieście.

* K s i ę g a r n i a  |
\ T. BAHTW|

Będzin, M ałachowskiego 21
Telefon 7138T

poleca po b. niskich cenach: 
Książki szkolne, nowe i używane 
Przybory piśmienne, Teczki i tor 

n/stry  skórzane.

Rozluźnienie przepisów
Krępujących ruch budowlany

M n spraw wewnętrznych zwolnił 
miasta wydzielone, w których plany za 
budowania uchwalono przed 15 maja 
rb., od obowiązku stosowania przepi 
sów rozporządzenia Rady ministrów z

dnia 29 kwietnia rb. o przygotowaniu 
w czasie pokoju obrony przeciwlotni­
czej i przeciwgazowej w dziedzinie re 
g-Jacji osiedli oraz budownictwa ; u- 
tlieznego i prywatnego.

Sensacyjna afera trucicieiska w Ładzi
żona  otruła męża „kopytnikie  n “

,W dzielnicy robotniczej „K siężr 
Młyn“ w Lodzi rozeszła się sensacyjna 
pogłoska, iż zmarłego przed kilku ty­
godniami robotnika zakładów scheihle 
rowskich — Longina Polaka cJrubi 
żona 24-letnia Władysława.

Ojciec zmarłego dowiedziawszy -ię 
o tym craz przypomniawszy sobie nie 
porozumienia małżeńskie syna, złożył 
skargę do, prokuratora.

Okazało się, jak tłumaczy podej/zn 
na o otrucie męża Polakowa, że chciała 
ona odzwyczaić męża od picia wódki. 
VY tym celu nabyła zioła, wśród ludu 
znane jako „kopytnik", które dawała 
Polakowi w pożywieniu, herbacie a 
nawet dodawała do tytoniu.

Gdv Polak zachorował stwierdzono 
u niego objawy zatrucia, później znów

| wywiązało się zapalenie płuc, na co, 
po*dobuo zmarł. Ponieważ opieka Je 
karska w szpitalu była niedostateczna 
istnieje podejrzenie, iż nie ustalono 
dokładnie przyczyn śmierci.

„K opytnik" uzvwanv jesi ostatnio 
wśród ludu, jako środek wywołujący 
wymioty i mający pode,bno właściwo- 
śei lecznicze dla alkoholików, ale w 
tym tylko wypadku, jeśli podawany 
jest w małych dawkach —- najwyżej 
do 1 grama. Nadużycie ziół wywołać 
może śmierć człowieka.

Zarządzono energiczne docho.dzenia 
i przeprowadzona ekshumacja zwłok 
niewątpliwie wykaże, jaką rolę ode­
grała w tym wypadku zona Polaka, 
>zv opiekunki-łokorki, czy też -tri' 

cicielki?

RAM O
PROGRAM OGÓLNOPOLSKI.

Niedziela, 4 września
7.1C Pieśń .,Juz od rana rozśpiewana’4 

7.20 Kopcert poranny w wykonaniu Or­
kiestry Marynarki Wojennej 8.o0 Dzień 
nik poranny 8.15 Audycja dla wsi 9.15 
Transrnigja nabożeństwa z kościoła s s .  

Albertanek na Zwierzyńcu w Krako­
wie 11.30 Wręczenie nagród zwycięcom  
w zawodach krótkofalowych Tr z Dorocz 
ncj W yst. Radiowej w Polskiej YMCA 
w W -wie 11.15 Przcglą kulturalny 11.57 
Sygnał czasu i hejnał z Krakowa 12.03 
Poranek sym fonczny w wykonaniu Or 
k iesliy  Sym foniczny 13.00 Przemówie­
nie M inistra W E. OP. W ojciecha Święto 
sław skiego do rodziców z okazji rozpo­
częcia roku szkolnego 13.15 Muzyka ó 
biadowa 16.30 Teatr Wyobraźni: Eramnt 
o Królowej Jadwidze. 17.00. Recital na  
klawesynie w wykonaniu Rachelle Thau 
woje 18.00 Podwieczorek pr/y mikrofo 
nie W przerwie gaz. 18.55 Chwila Bm  
ra Studiów. 20.00 Program na jutro 20.05 
Gra Ignacy PaderewsK  2043 Przegląd p<> 
lityczny 20 50 Dziennik wieczorny 20.57 
Przerwa 21.00 Tiansm . z Paryża fragmep 
tow zawodów lekkoatletycznych o nu 
stizostw o Europ? 21.20 W gabinecie pa 
na doktora 22.00 W ’adorności suortowo 
22/10 Reportaż operowy 23.10 Ostatnie 
Wiadomości dziennika wieczornego Ko 

munikat m eteorologiczny 23.00 Patrz pro 
grani W arszawy TT

KATOWICE.

Niedziela 4 września.
6.15 Audycja poranna płyty. 8.15 Gazet 

ka rolnicza. 8.35 Klika uwag o strzyży 
owiec pogadanka. 8.4o Muzyka z płyt. 
9.05 Maczki potężne dzicto polskiego -n 
żynera i robotnika, pogadanka. 10.30 Mu 
zyka z płyt. 11.45 Lo słychać na Śląsku. 
20.60 Program na jutro. 20.05 Co niedzieli 
u Karlika brzmi piesenka, gra muzyka. 
20.35 W iadomości sportowe.

PROGRAM OGÓLNOPOLSKI

•Poniedziałek 5 września.
6.15 Kiedy ranne wstają zorze. 6.20 Mu 

zyka. 6.45 Gimnastyka. 7.00 Dziennik po 
ranny. 7.15 Muzyka poranna. 8.00 Przer 
wa. 11.00 Przemówienie Min. W. K i O. 
P. W. Święto,Jawskiego do młodzieży 
szkolnej. 11.15 Audycja dla szkól 11.45 
Muzyka z lPyt 11.57 Hejnał z Krakoua. 
12.1,.‘i Muzyka obiadowa. 13.00 Przerwa. 
15.15 Pożar na j'tencie Temida opowiada 
nie. 15.30 Skrzynka techniczna. 15.45 Wia 
domosci gospodarcze. 1600 Muzyką włos 
ka. 15.45 Miasto w którym zaklęta jest du 
sza Japonii feiieiou R. Pajansu 17.00 Mu 
zyka taneczna. 18.00 Szybowce oderwały 
su; od gór. 18.10 Kcncert Lond. ork. symf. 
13.00 Aud. Konkursowa P. R. 19.20 Poga 
danka aktualna, l‘J.30 Karty z * zaczaro 
wanej księgi. 20.45 Dziennik wieczorny. 
20.5j Pogadanka aktualna. 21.60 Audycja 
dla wsi. 21.10 Mozaika muzyczna. 21.50 Tr.

Paryża zawodów lekkoatletycznych. 
21.10 Piec wieków dawnej muzyki. 23.10 
Dziepnik wieczorny. 23.13 W arszawa II.

Śląski Instytut 
Rrzemieśiniczo-Przemysłowy

w  K a t o w i c a c h
e,głasza wpisy na

KURS
DLA PO D K U W A CZY  KONI

Zgłoszenia przyjm uje sekretariat 
Insty tu tu , Katowice, Krasińskiego 3, 
w godzinach urzędowych o j  S inej do 
15-tej, w soboty od S-mej do 13 .7\

Motyką zam ordował
ZNAJOMĄ

27-1 etni Bronisław Podlecki, czując ura 
zę do 22-letniej Marianny Jaskólskiej ze 
wsi Szamolin pow. wolkowyskiego, zamordo 
wał ją trzykrotnym uderzeniem motyką w 
głowę.

Mordercę aresztowano.
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Walasiewiczówna wyrównała rakord świata na 80 m
Chorzów—Zagłębie 137—110 pkt

Z parafii św. Andrzeja Beboli
w Starym Snsnawcu

Podziękowanie
Dzień 28 sierpnia br. zapisał się złotymi 

Zgłoskami w dziejach now opow stałej p a ra ­
fii św. A ndrzeja Boboii w Starym  Sosnow­
cu. Dzień był piękny słoneczny, oprom ie­
niony jakby blaskiem  świętości nowego Pa­
trona, obejm ującego pieczę nad oddanym i 
Mu duszami również w nowoerygowanej 
parafii przez JE. ks. dr. T. Kubinę, bisku­
pa częstochowskiego w dniu 18 ub. m.

Dzień 28 sierpnia, byi dniem ogłoszenia 
dekretu  erekcyjnego i w prow adzeniem  w 
urzędowanie w lej parafii pierwszego jej 
duszpasterza. Jako pierwszy duszpasterz po 
czuwam się do miłego obowiązku złożenia 
serdecznego podziękowania przewielebnem u 
duchow ieństwu z dziekanem  ks. prał. Golą, 
ks. kan. T. Jankow skim  i ks. w izytatorem  
Z. Ługowskim na czele. Przedstawicielom  
w ładz państw owych z pp. s tarostą  W alew ­
skim  i kom isarzem  Budzyńskim , władz woj 
skowych z p. pułk. Łuiclkowskim, władz sa­
m orządowych z p. wiceprez. Almstacdtcm.

Z m iłym i słowy podzięki zw racam  się 
do całego kom itetu nowej parafii św. An­
drzeja Boboli na czełe z jego naczelnym 
prezesem  dyr. Landauem , k tóry  w imieniu 
kom itetu przyw itał mnie lak serdecznymi 
•łow y w progach tym czasowej kaplicy, prze 
woduicząccj p. dyr. M ichałowskiej, wicepre 
t psowi p. dyr. Rodziewiczowi, dyr. Stankie- 
wiczowej za serdeczne życzenia w imieniu 
kom itetu, przewodniczącym  poszczególnych 
sekcji, a więc: sekcji finansowej dyr. 
Lendauow ej, sekcji liturgicznej — dyr. Bo 
dziewiczowej, sekcji budow lanej z jej nie­
zm ordowanym  przewodniczącym dyr. Mi­
chałowskim , sekretarzowi p Rene, wszyst­
kim  członkom kom itetu za ich ofiarną pra 
cę oraz całej dyrekcji „H uta Milowice' z 
pp dyr. Landauem , Rodziewiczem, Micha­
łowskim  i Stankiewiczem za ich pomoc w 
r?&lizowan:u p o w ia n ia  lej parafii. Dzięku­
ję dyr. Gadomskiemu z S. T. oraz wszyst­
kim znajom ym , którzy pizyczynili się do 
uświetnienia tej uroczystości, jak  i za nade­
słane życzenia.

Składam  toż serdeczne podziękowanie 
organizacjom od.łz. Katolickich Stowarzy­
szeń, Strzelcom, Harcerzom, Sokołom, Czer­
wonemu Krzyżowi, LMK , szkole nr. 20 z 
panią kierow niczką GiBibułową oraz m iej­
scowej orlcVslrze..

Specjalne też słowa podziękowania i u- 
zuam a k ie ru ję  pod adresem pań  kom itetu 
przyjęcia z pp. dyr. Landauow ą, M ichałow­
ską, Rodzic wieżową, Stankiewiczową, pań- 
stwm Kurdzielom i tym wszystkim, którzy 
w jakikolw iek sposob do tej uroczystości 
przyczynili się, składa staropolskie ,,I?og 
zapJac .

Ks. Jan Kiivacz. 
 oOo-------

Przepow iednie astrologiczne
DLA URODZONYCH 4 W RZEŚNIA

4 września uro.lreni obdarzeni są 
usposobeniem egoistycznym  i  zazdro­
snym. Cechuje ich boJażlwcść, brak im 
wiery w siebie, a przez upór narażają 
się ua straty i rozczarowania Wadą ich 
jest skrytość, zarozumiałość, przez co 
przyczyniają się do n ie powodzeń i nie 
porozumień w małżeństw re. I  ownui wy 
strzegąc się nawiązania bliższych sto^un 
ków z osobami pici odmiennej Pomimo 
wielu niepowodzeń i trudnych warun­
ków życia, przesilą takowe przy pmoecy 
życzliwych osób z rodziny.

 o O o  -

Tragiczna przejażdżka
PO DU NA JCU

Pod mostem w Melszfynie pow. Brzesko 
wydarzyła się na D unajcu straszna katastro 
fa, która pociągnęła za sobą ofarę w życiu 
ludzkim.

Na tratw ie płynęli Franciszek Podobiński, 
lat 26 i Franciszek Kokosz, lat 36, obaj ze 
wsi Skrzyny.

W  pewnej chwili tratwa zawadziła o filar 
m ostu, w skutek czego zanuizyla się w wo­
dzie, a siedzący na niej poczęli tonąć. Przy 
biegłym z pom ocą udało się uratow ać jedy 
nie Kooksza, zaś Podobiński utonął. Zwłoki 
jego w parę godzin później zdołano wydo 
być i pochowano ua cmentarzu w Zakliczy 
nie.

.Wczoraj na stadionie P W .  i W F  
w Sosnowcu odbył się mecz lekkoatle­
tyczny Chorzów — Zagłębie w  konku­
rencji pań i panów zakończony w  ogól 
nej punktacji zw ycięstw em  Chorzowa 
w stosunku 137:110.

„W. ramach meczu startow ała najszyb  
s /a  1 obiela św iata  Stan isław a V/ala 
siew ic/ów na, k tóia  w  biegu na S0 m? 
.rów zapow iedziała próbę pobicia re 
kord-, św iata. PróCa udała się  tyłku no 
łowi ćm ie; W alasiew iczów na e/asem  
.u sek w yrów nała rekord św iata  ustano  
\vi-r v przez siebie w  dniu 7 sierp a  a 
br. w Chorzowie. W konkurencji pier 
wszą była Serafinaw na (Z), 2 )  Z iółkow  
na (Ch), 3) W vżgSław na (Ch.) 4) i ‘o 
ziem-ka (Z-)- *

10(1 m.: Wygrała pewn e Walasiewi­
czówna w czasie 12 se k , 2) Kałużowa 
(Uh) 12.7, 3) SaraH nów na (Z) 13.4, 3) Du 
U ełów ua (Ch), 4) Sobotów na (Z).

200 m.: 1) K ałużow a ’.Ch) 27, 2) Dni ie_ 
iówna (Ch) 29, b) D auielów na (Z) 31.1, 4) 
Oeiepkówna (Z).

Skok wdał z m iejsca: 1) Z iólków na
(Cb) 2.26, 2) F a ii&7ewKł<a 1. 2.19, .3) W y- 
żgołów na (Ch) 4.19, 3) P ilu ła n k a  (Z) 4.02, 
4) Oeiepkówna (Z) 3.96.

Skok wzwyz; 1) D ubiełow ua 1.25, 2)
.W yżgołówna (Ch) 1.25, 3) F i tu ’an k a  (Z)
I.2C, 4) Dubielówna (Z) 1.10.

Ogzczep: 1) K ałużow a (Ch) 25.73, 2)
D ubielów na (Ch) 22.45, -S) D aniełów na (Z) 
21.-57, 4) C hachu lska  2050.

Dysk: 1) .W alasiew iczów na 36.88, 2)
D yrko w na - Chełm ieka ,Z) 20.20, 5) Cha 
chulska (Z) 26.15, 4) K ałużow a (Ch) 25.00 
5) Sw atków na (Ch) 23.87.

K ula: 1) S w atków na (Cb) 9.04, 2) Ziół- 
ków na (Ch) S.6S, 3) D aniele w na (Z) 7.53 
4) C hachulska (Z) 7.02

4X100: 1) Choraow 57.5, 2) Z agłębie 58.2 
Panow ie: 100 m.: 1) Z aw ierucha (Cb)

II.5, 2) Puzio (Z) rr.y, 3 ; S tro juow sk i (Z) 
11.8, 4) W cigel (Ch).

200 m.: 1) Z aw ierucha (Ch) 24 sek., 2) 
Puzio  (Z) 24.6, S) H orze;sk i (Z) 25, 4) S i­
wek (Ch).

400 m.: 1) C h y try k  (2j 54.2, 2) B iaJas 
Ch) 55, 3) Siwek (Ch) 57.8, 4) K otyza (Z).

800 m.: 1) C k y iry k  (Z) 2.7.5, 2) Skolik  
(Ch) 2:76, 3) Sujisz (Ch) 2:11.3, 4) Lega- 
wiec (Z).

1500 m.: Skolik (Ch) 4.32.4, Now ak 
(Z) 4:33.8, 3) Now ak (CL>) 4.38,8, 4) K lasa 

5000 m.: 1) P rzyby ła  (Ch) 16:37 3, 2)
Skucha 0 16:49.6, 3) P rzybysz (Z) 17:11.9.

D rugi zaw odnik  Chorzowa biegu nie u- 
kończyl.

T yczka-- 1) M ucha (Z) 5:74, 2) tiroboa* 
(Ch) S.10, 3) Majy.heaczyk !jZ) 2.90, 4)

Górecki (Ch) 2.7D.

S kok w aw yz. D R eigke (Ch) L79, 2) 
Kos2 (Ch) 1.74, 8) H o rze!sk i i P u z io  (Z) 
Po 1.69.

Oszczep: 1) M ucha (Z) 48.80, 2) Zyika 
(Ch) 4G.94, 3) H acaga  (Z) 45.50, 4) Koga
(Ch) 39.20.

K ula : 1) W ęgłarczyk (Ch) 12.16, 2)
H erm anow sk i (Z) il.64, 3) H a c a g a  (Z) 
11,54, 4) Reisko (Ch) 11.14,

M łot: 1) W ęglarczyk  (Ch) 49.78 (re ­
ko rd  P o lsk i) , 11* H erm anow ski (Z) 24.22, 
3) Ż yłka  (Chi 22,77, 4) H acaga (2) 2L68.

S kok w dał. Kosz (Ch) 6153, 2) M ucha 
(Z) 6.29, 8) Srojnow gki (Z) 5.37, 3) Za- 
w ierueha  (Ch) 5.36. 

Dysk: 1) Juszczyk  (Z) 34.10, 2) H aca- 
ga (Z) 33.19, 3j ne igke  (Cb) 31.80. 4) Iv0s* 
(Ch) 29.59. 

4X100: 1) Z agięcie 46.5, 2) Chorzów 48.*
Dziś w iększość u ezcJn ik ó w  meczu 

w raz z W alasiew czów ną s ta r tu je  dziś w 
Czeladzi.

 oOo------

Sosnowiecka Makaki
P O O S T A JE  W  K L A SIE  A ŚL. OZB.

Swego czasu głośną była spraw a jyyeli 
m inow ania sek iji bokseiskiej Małcabi x So 
snow ca z kiasy A śląskiego OZB.

Obecnie naczelna m agistiatura w Pozna 
n iu  PZB nadesłała pismo w yjaśniaj, że o iło 
nie były lozegrane m istrzostw a klasy B. Sl. 
OZB. to żaden z klubów  A klasow ych nie 
może spaść do niższej kiasy i wobec tego 
M akabi ma w k ’asie A pczcstać.

Spraw a ta będzie ponownie rozpatryw a 
na w przyszłym  tygodniu na posiedzeniu Śł, 
OZB. i odbędzie się nowe losowanie rozgry 
w ek.

———4łO o>" ■

Hakoach będziński
B U D U JE  STADION SPORTOWY.

Będziński Ilakoach  przystąpi z wiosną 
przyszłego roku do rozbudowy swego bois 
ka, k tóre zostanie w ydatnie powiększone.

W skutek tego zostanie zbudow ana 6-cia 
tortnva bieżnia, trybuny kryle, większe ilośd 
kortów  itp. inwestycje.

9 GKa Otwarcie nowego stadionu zostania 
|  rozegranych wiele im piez o charakterze ogół 
in o  polskim.

Poza tym  jak  nas inform ują organizata 
| r z y  nastąpić ma fuzja Sosnowieckiej Maka 

bi z Hakoachem.
 oOo------

P r o t e s t y  A K S  i P o lo n i i
ODRZUCONE

Na ostatnim  pcsiedzeuiu wydzalu giei 
ligi zostały odrzucone protesty AKS i Poło 
nii.

Poza tym  nałożono kary ua graczy Polo 
nii. U karano Pazurka i Nawrota 2 miesięc* 
ną dyskw alifikacją, oraz S traucha dwu tygo 
ć ;ową dyskw alifikacją z zawieszeniem kary 
na 6 miesięcy. W reszcie Pająkowi z Graco 
vił udzielono nagany.

Kary liczą się od w torku przyszłego tygo 
dnia, tak , że wszyscy zawodnicy Polonii wy 
stąpią jeszcze na dzisiejszym meczu Polonia 
— LKS.

Amerykanin tremwaó bądzie
POLSKICH LEKKOATLETÓW;

W obec zbyt wygórowanych żądań, staw ia 
uych przez b. rekordzistę świata Hoffta 
PZLA postanow ił zrezygnować z jego usług 
i sprow adzić tyiko znanego trenera ainery 
kańskiego Ilo ck eh , k tóry  jest obecnie Irene 
rem  w Niemczech. Niem. Zw. L. A. zgodził 
się na objęcie przez Hocke‘a treningów w 
Polsce, tak, że przypuszczalnie spraw a ta 
zostanie w najbliższym  czasie definitywni® 
załatw iona.

KINO „2A 6L Ę 3IE ” T
T Najweselsza komedia 1001 pom ysłów T

I Dla Ciebie Senorito *
A Mistrzowskiej reżyserii ROUBENA HAHOULIANA

W roi. gł. słynny śpiewak NINO MARTINI 
w poz. roi. L e o  C a r i l f o ,  Id a  Ł u p i n o  i in.

P o cz . 17.30, w  n ie d z ie le  17.30. _ _  _ C e n y  m ie jsc  od  25 g r . ^i \
Kino PATRIĄ*1

lt  D ZIŚ! B ilety  od 25 groszy.

Z uśmiechem na ustach
rcistrz p iosenki i urocz? „sekretarka osobista'* razem  w jod tu. ut film ie

Maurice Chevalier i Mary Glory
1)  ROB B /1K E R  w film ie j*. t-

RYCERZE STERU
Wyciąć! Przechować!

TELEFON ZAŁATWI 
każde Twe życzenie

P ieg i, plam y, w ągry, pryszcze zgubisz ty lko

KREMEM META
iWy bielisz, w ygładzisz i wydip'ka Nasz, sw ą twarz.

Zaczyna się rok  szkolny, rodzice dbajcie o wzrok sw ych dzieci. Bo sku tk i są 
tak ie , że ?, powodu złego wzroku, je s t niedobro świadectwo szkolne. 

OKULARY W YKONANE ŚCIŚLE WEDŁUG RECEPT P P . D-RÓW OKULISTÓW
Bliższych in fo rm acji udziela

„OK ULARIUM “
w Sosnowcu vis a vis ćwcica ®. . . .

W łasna pracownia wyposażo w|,£*H»
na w najnowsze maszyny do 
szlifowania szklą Fachowa obsługa

je  się bezpłatnie okulary dla członków U bezpieczalni Społecznej
i pracowników P. P

l i l n i n e i o m  „EXPRES ZAGŁĘBIA" dociera i d latego rekla- - 0 ^ 7
f |  ^ / H y  /  | P  ma zam ieszczona w „Expresie“ odnosi należyty 0 - 1 4 - 7 7  /  

w h ^ M C . i v  skutek. O głoszenia przyjmuje administracja
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B o i s k o  „ P o l o n i i "
Z O S T A N IE  Z A M K N IĘ T E .

W  związku z gorszącymi zajściami i 
wybrykami publiczności, Jakie miały miej 
see, ubiegłej niedzieli podczas meczu piłkar 
skicgo Polonia - -  Cracovia. Wydział Gier i 
Dyscypliny Ligi postanowił zamknąć boisko 
Polonii z dniem 6 bm., a ) do odwołania. 
Tak więc, mecz z ŁKS-eiu w najbliższą nie 
Jz!e!ę jeszcze będzie się mógł odbyć.

Wydział wyszedł z zjiożenia, że Polonia 
ponosi pełną odpowiedzialność za wypadki.

f t lN O  „ E D £ N i i

DZIŚ! DZIŚ!

O tw arc ie  sezonu!
N a jp ię k n ie j sz y  romans najp iękn ie1” 

szej pary f i lmowej

MASKARADA
William POW.LL I.uise RAINER

to ich ostatni film

P o czą te k  1 se a n su  o godz. 17.30 w 
n iedzie lą  0  godz. 13.30.

d r o b n e  o g ł o s z e n i a

N A U K A  I WYCHOWANIE
m — * — mmmmmm

K O E D U K A C Y J N A  S Z K O Ł A  p rzysposo  
h ien ia  A D M IN IS T K A C Y JN O -H A N D L O -
WL'GO p r z y jm u je  od 9—14 zapisy ,  I n ­
fo rm ac j i  udziela : S e k r e ta r i a t  M ęskiej
Szkoły  H a n d lo w e j  T. P ło ck ie g o  w So­
snow cu, I-go M p ja  23. Tel. 61-281 __ 
K U R S Y  kro ju ,  szycia , m od e lo w an ia  Z a ­
borowskiej p r z y jm u ją  zapisy .  Sosnowiec
P iłsu d sk iego 18._________________ __________
P IE R W S Z O R Z Ę D N A  s i ł a  m u z y cz n ą  u- 
d zie la  lekc ji  g ry  n a  fo r te p ia n ie  i śp ie ­
wu. W a r u n k i  sk ro m n e .  Ł ask a w e  o fe r ty  
S osnow ice ,  a d m in i s t r a c ja  „ E s p i e s u ’* d ia
N auczycie lk i m uzy k i . _______________
Z A T W IE R D Z O N E  przez K u r a to r iu m  O- 
k ręg n  szkolnego  K rak ó w

ROCZNE KURSY 
HANDLOWE

D-ra SC. STATLERA
w Będzinie, ul.  M odrze jow ska  44. te le ­
fon 71682 p r z y jm u je  za p isy  codziennie  
oprócz niedziel od 10—13 i 16—19. Zniżki 
t r a m w a jowe. N iezam ożnym  u lg i .
Z A P IS Y  na

KURSY 
BUCHAŁ I  ERY JME,

STENOSRAFII
o raz  p isa n ia  liczenia na m aszynach  

M it  D A Ł A

KOŁACZKOWSKIEGO
Będzin, Sączew sk iego  25. P r z y jm u je  se- 
k ic t a r i a t  codz ienn ie  Zniżki t r a m w a jo w e
N iezam ożnym  s t y p e n d i a .    _
Z A P IS Y  " p r z y j m u ją  k o n c e s jo n o w a n e  k u r  
s ą  k r o ju  M. N o w a k ó w n y ,  S osnow iec ,
M u ia eh ow skiego  5-a. . _____ __________
D li.  F IL .  ru ty n o w a n y  i s u m ie n n y  p e d a ­
g o g  udzie la  pomocy w n auce  w za k res ie  
g im n a z j a ln y m  i l ic ea ln y m  S pec ja ln o ść  
ła c in a ,  n iem ieck i ,  po lsk i .  D o b ry  w y n ik  
z a p ew n io n y .  Sosnowiec,  P r o s t a  12 m. 8. 
K U R S Y  k ro ju  szycia m o d e lo w an ia .  Z a ­
p isy  codziennie. Będzin. I -go  M a ja  4.
G ó ra k a .   ____ _____________________
K O N C E S J O N O W A N E  ku rsy  k ro ju ,  szy ­
c ia ,  m o d e lo w an ia ,  b ie l i ź m a r s tw ą  N a ta l i i  
S ty p u lk o w s k ie j  w Sosnow cu , P i łsu d sk ie  
go  14. te lefon  62498. p r z y jm u je  za p isy .— 
P o  u k o ń cz en iu  a b so lw en tk i  o t r z y m u ją  
św ia d ec tw a  p raw ne .  P r z y je z d n y m  zniżki
O p la ta  r a ta m i ,  b iednym  u l g i . __________
K O N C E S JO N O W A N E "  k u r s y  k r o ju ,  szy 
ma, m o d e lo w an ia  F lo r e n ty n y  S ty p u ł -  
k o w sk ie j  p r z y jm u ją  za p isy  codziennie  
Sosnowiec ,  P i ł su d sk ie g o  30. D ą b ro w a  
Górn., 3-go M a ja  4 Związek K u p c ó w  
P o lsk ic h .  W y u c z a m  k r o ju  an g ie lsk ie g o ,  
p a ry sk ie g o  n a jn o w sz y m  sy s tem e m  wszel 
kieii ro b ó t  k raw ie ck ic h  h ie l iź n ia r s tw a ,  
k o n fe k c j i  dziecięcej. K ończącym  św ia ­
dec tw a p ra w n e .  B ied n y m  p rz y je zd n y m  
zniżki.

L O K A L E

M I E S Z K A N I E  słoneczne pokój,  k u c h n ia  
w y g o d y  do -wynajęcia w D ąb ro w ie  sp o ­
k o jn e j  rodz in ie .  W iadom ość  D ąbrow ą 
N a ru to w ic z a  „Bratniak**.

N o wootwarty skład

„Wodopion”
SO SN O W IE C , TA RG O W A  3,

t e l .  61 ( 3 3

Poleca d< stawę materiałów

Kniwliz.-Wodociągiwyth
Po cenach konkurencyjnych.

DO w y n a ję c ia  w S o snow cu ,  B ra c k a  18, 
m ie sz k a n ia  3 p o k o jo w e  z w sze lk im i wy 
gonam i i o g ró d k am i .  W iadom ość  P i ł -
MuuK iego  90. tclef. •32090.______   .-
D W A  p o k o je  z k u c h n ią  i w y g ó d k ą  do 
w y n a ję c ia .  Sosnow iec ,  P i ł su d sk ie g o  25,
dozorca  w s k a ż e . __________________ _______
P O K Ó J  u m e b lo w a n y  z w y g o d am i p rzy  
u l ic y  P ie r a c k ie g o  w Sosnow cu  z a ra z  do 
w y n a ję c ia  so l idnem u  p a n u .  Tel .  6-15-36. 
RÓŻNE m ie sz k a n ia  do w y n a ję c ia .  S łu żą ­
ce po’ec am y  B iu r o  „ O R Z  ‘ K i l iń s k iego 1 
W S O S N O W C U  uo w y n a ję c ia  od 1 p a ź ­
d z ie rn ik a  br. dwu pokojow y lokal z kuch  
n i ą  ho llem , c e n t r a ln e  og rzew an ie ,  
wszelki k o m fo r t ,  dźwigi.  W iadom ość  u 
dozorcy P ie r a c k ie g o  1 
P O K Ó J  z u t r z y m a n ie m ,  l u t  bez do  w y n a  
j ę c ia  Scsiiowiefc. Czygla 9 m . 28. : 
U M E B L O W A N Y  pokoj i  w sze lk im i w y  
g o d a m i  d*a p a n i  do  w y n a ję c ia  od za raz
I I  p ię tro  N r . 6 M ościck iego  3 5 ._________
D W A  poko je  z k u c h n ią  do w y n a ję c i a .
Będzin ,  S ie le ca a  77._______________________
D W A  pokoje ,  k u c h n ia ,  p rze d p o k ó j  wszel 
k ie  w yg o d y  I  p ię t r o  do  w y n a ję c ia .  Żyt-
n i a  1-a. _________   .
L O K A L  (do tychczas  zajinpw&ńy n a  s a ­
lon  t r y z je r sk i jz  częściow ym  u rządzen iom  
do w y n a ję c i a  od 1 paźdz ie rn ika-  Sosno­
wiec, O r la  11. W iad o m o ść  n a  m ie jscu
u w ła śc ic ie la ._____________________________
T R Z Y  i 4 pokoje  z w y g o d am i 
t r u m  Sosnowca. P i ł s u d s k ie g o  8

w ccn- 
do w y ­

n a jęc ia .

P O S A D Y  1 P R A C E

P O  I K '  E l iN A  p a n ie n k a  do p o m o r y  w re 
s t a u r a c j i .  D ąb ro w a G órnicza,  b u d y n ek
poczty C zcrii’cki.________________________ _
P O T R Z E B N Y  p r a c o w n ik  n a  wieś do 
gospodarstwu!. Z g łoszen ia  Sosnow iec ,  
N aru ro w ic za  1S ou g 3-ej u w flpcic ie lu
d o m u . __________________________ _____
A K W IZ Y T O R A  u s to s u n k o w a n e g o  poszu 
je  f a b r y k a  p io ru n o c h ro n ó w .  O sob is te  
zg łoszen ia  Sosnowiec,  C ią gną  6/3. 
P O S Z U K U JE M Y ' d o m o k rąż n y ch  sp rze ­
daw ców  k aw y  „Kłos*’ z p rez en ta m i.  — 
W iadom ość  S o sn o w iec ,  R o b o tn ic z a  2,
Konstantynów._________________
P R Z Y J M Ę  u cz n ia  d r u k a r s k ie g o ,  n a jc h ę ­
tn ie j  już  za aw a n so w an eg o .  W iadom ość :
D r u k a r n i a  W a rs z a w s k a  20.   _
DO m e re z k o w a n ią  i o b rę b ia n ia  na m a ­
s z y n a c h  p o rzebne  zdolne p ra c o w n ic e  So­
snow iec,  M ałachow sk iego  5 m. 10

m m w c / i
w o jsk o w e g o  p rz y jm ie  oc. za raz  sk ła d n i­
ca H a rc e rs k a  Sosnowiec,  W a r szaw sk a  1. 
I  O l R Z E B N I  b iacka rze .  W iad o m o ść  Cze
jadż. B y to m sk a  12 w d r u k a r n i .  ___
ZA D Z IE N N Y M  W Y N A G R O D Z E N IE M  
p o sz u k u ję  p r o p a g a n d z i ś c i  do  p r o p a g a n  
dy dom ow ej .  Z g łoszenia  od 9—13 K a to ­
wice, Szopena  6 m. 7 . .................... .................
P R Z Y J M Ę  uczcpice  do s z y c ia  zdo lną
bezpła tn ie ,  p r a c o w n ia  ch rz eśc i ja ń sk a  
snowiee, D e k ie r ia  5. I  p.

i O

E L E K T R Y C Z IY A S
1 9 —30.9. — okres propagandy. Premia — serwis por­

celanowy na 6 osób .
Bliższe informacje i demonstracje w sklepie Elektrowni 

i na posterunkach monterskich.

E L E K T R O W N IA  OK RĘGOW  A 
w Zagłębiu Dąbrowskim S. A.

FRYZJERKĘ t r w a łą ,  w odną ,  żelazkową, 
m a n ic u re  — p r z y jm ę  za raz .  M a j ,  D ąbro -
w a-G órn icza ,  3 M a ja  16.__
P O T R Z E B N Y  cz e ladn ik  szew ski n a  r e ­
pe ra c je .  S osnow ice .  Czy s t a  9. K o w a lsk i  
P O T R Z E B N E  D aąny  do szyc i*  do  n a u ­
k i  i z k w a l i f ik a c ja m i .  W ia d o m o ś ć  w a d ­
m in i s t r a c j i .  _____ _____ _______________
K R A W I E C  p o trz e b n y  h a  duże sz tuk i.— 
W ia d o m o ś ć  Sosnow iec .  P i łsu d sk ie g o  23, 
P a lu c h .

T H H P N O  T S P R Z E D A ? :

M E B L E
sy p ia ln ie ,  j a d a ln ie ,  igab ine ty ,  k u c h n ie  
o ra z  meble po jedyncze,  o to m a n y ,  koze t­
ki ta p c z a n y  za go tów kę  i n a  r a ty .  So­
snowiec. N p w o p o g o ń sk a  19. T p lef. 63056. 
DOMY’ now e i s t a r e  w S osnow cu  do 
sp rzedaży . W ia d o m o ś ć  M a r ia c k a  2 m. 3 
od 2—4 po P o iudn iu ,  w  n iedz ie le  i św ię­
ta  n ieczynne.

M E B L E  |
na r a ty  go tow e i zam ów ien ia  sy p ia ln ie  
s tołowe, g a b in e ty ,  kom binow ane  szafy ,  
sa lon ik i  i ku ch n ie

o t o m a n y
nowoczesne ta p cz an y ,  fotele, kozetki ma 
tc race ,  s ia tk i ,  wszelkie p rzeróbki w ykona  
m e  so lidne g w a ra n to w a n e ,  ceny n isk ie  J .  
TOMCZY K, Sosnowiec, ui. 1-go M a ja  14 
Tel. 63-105. P r z y jm u je  pożyczki i o b l i ­
g ac je  pańs tw ow e. F i r m a  e g z y s tu je  od 
1.110 roku. ____________

a  a  F  l  e
b ia łe  ko lo row e od  15 gr .  sp rz e d ą je  Chrz-e 
ś c i ja ń sk a  k a f l a r n i a  S iew ierz ,  K ynek  34. 
Będzin  C zeladzka  31.____________________

WAPNO
budow lane  la so w an e  i w b ry ła c h ,  t łu s te  
o dużej w yda jnośc i  W a p ie n n ik i  ,.LTyni

ca ‘ Czeladź, te le fon 62759._______________
DOM m u ro w a n y  8 u b ik a c j i  w Z a w ie r ­
ciu p rzy  u l.  Z im n e j  3 „ A r g e n t y n a * ’ do 
s p rz e d a n ia .  W iad o m o ść  P a l a r n i a  k aw y  
„ K ło s ”  Sosnow iec .  R obo tn icza  2. K o n ­
s ta n ty n ó w .___________ ________ ’ ___
K S IĄ Ż K I  u ż y w a n e  szkolną i pow ieśc io ­
we sp rz e d a je  i n a b y w a  od d o ro s ły ch
k s ię g a rn ia  „P o ion ia^ '  S o s n o w i e c . ____
J E S T  do s p r z e d a n ia  s ie c z k a r n ią  ni© ozy 
w a u a  n a d a ją c a  się n a  m o to r  lub  k ic ia t  
W ia d o m o ść :  Sosnowiec ,  L u d w ik a  M iero
s ła w sk iego  1.    _
S P R Z E D A M  sk le p  spożywczy. W iądo -
mość w a d m in i s t r a c j i .  _____
S P R Z E D A M  plac  260 p rę tó w  tan io  n a  
Kadosze p rzy  k o ’e;. W ia d o m o ś ć  w ad tu i 
m s t ra c j i  E x p re su .
S P R Z E D A M  ta n io  sz tance.  z b io rn ik  n a  
wodę, schody  kręcone . W iad o m o ść  w
a d m in is t r a c j i .  ___________
DÓ s p rz e d a n ia  dom ek , Pokój z k u c h n ią  
23 pręty7 p lacu ,  18 drzew  ow ocow ych .—
P ia s k i .  Żerom skiego  14.________________
S K L E P  dobrze p ro sp e ru ją c y  do sp rze d a  
m a .  rów nież  m ieszkan ie  że s ta jn ią .  W la
domość w a d m in i s t r a c j i . _________
M IÓ D św ieży  l ipcow y  g w a r a n t o w a n y  
300 p rocen t '  czy s io  pszczelny  3 kg. 6.80 zł. 
5 kg. 9.9(1 zł.. 10 kg.. U ,20 zf„ 20 kg. 
3670 zl. w ra z  z b ia szą i ik a m i i op ła tą  
pocz tow ą, w y s y ła  za za liczką  „ P a s i e k a ”
w T rem bow li  N i.  33;3.____________________
MU'IOHOW FJR no w y  „W andere r*  sp rze ­
d am  tan io .  K rz e p to w s k i .  Czeiadź-1 'jąski
Kościuszki 1.___ ___________ _____________
NA u b ra n ia ,  p a j ta ,  m u n d u rk i  szko lne  
o ra z  F U I R A  po leca  n a  dogodne sp ła ty  
f i rm a  W a jn r y u  D ą b ro w ą  G órn icza .  S o ­
bieskiego 17, fi łcf. 68329. Na ż ą d a n ie  wy 
s y la m y  p rz e d s ta w ic ie 1 a z w zo ram i.  
W Ó Z E K  dziec inny  w d o b ry m  s ta n ie  do 
sp rzedan ia .  L w o w sk a  31/111 m. 4*2.

P L A N D I 84E  ( b r e z e n t )
k u p im y  te le fon  626-13. ___•______________

L O K O M O B IL E  około 59 K. M. o ra z  róż 
l,e z a b u d o w a n ia  (przy lesie) n a d a ją c e  się 
n a  t a r t a k  n a  m ie jsc u  m b  n a  p rzen ies ie  
n ie  o k a z y jn ie  sp rz e d a m  D ą b ro w a ,  N a ­
irn, owi cza 30 „Bratniak**.
L 1*0 W* 'D U  ch o ro b y  sp rzedam  nowocze 
sną  k am ien icę  w m ieśc ie  n a  do g o d n y ch  
w a r u n k a c h  o raz  2 p o k o je  u m e b lo w a n e  
dla 2 p a n ó w  so l idnych ,  2—4 uczni z u -  
t r zy m an ie m .  W iadom ość  S osnow iec ,  P i ł  
sud&kicgp 28.__  .

OTOMANY NOWOCZESNE
t a p c z a n y ,  leniwce, fotele k a n a d y js k ie ,  
kozetk i,  k rzes ła ,  m a te ra c e  o ra z  w sze lk ie  
p rze ró b k i ,  w y k o n a n ie  so l idne ,  ceny k o n ­
k u r e n c y jn e  po leca  Z a k ła d  ta p ic e r s k i  F r .  
F la k  S osnow ice ,  O r la  1 3 . ______________

DRZEWO OPALOWE
po leca  T a r t a k  S osnow iec .  Dziewicza 18. 
te le fo n  626-15.
S P R Z E D A M  z a b u d o w a n ia  gospodarcze  
z og rodem  owocow ym . W iadom ość  S o sn o
w iec - P o g o ń .  Będzińska  11.   .
P IE R W S Z O R Z Ę D N E  o d m ia n y  drzew  o- 
wocowycli po  1.60, w y sy ła  za zaliczeniem
O g ro d n ic tw o  M a r ia n  Roźkiewicz w Chle 
w i each, p - ia  Szczekot iny  w pj.  kici. 
E L E K T R Y C Z N Y ' m a g ic i  do  sp rz e d a n ia  
P io t r  C isow sk i Da Ul o w a  Kol. Z ie lo n a  28

M  E B L E
g a b in e ty ,  s , a f y .  łóżka, k red e n sy  poko jo ­
we. s ( 0ly  sp rzed am . Sosnowico, Mościc­
k iego  12. M aj.

z ( i i ;b i o n i: d o k u m e n t y

P R U Ś  B O N IF A C Y  zgubił  książeczkę 
w o jsk o w ą  w y d a n ą  przez P .  K. U. Czę­
s tochow a.   .
O R C ZY K  A n d rz e j  zgubił l e g i ty m a c j ę  
U bezp iccza łn i  S po łeczne j  w y d a n ą  w So­
snowcu,

G A R A Ż O W A N IE  sam ochodów , k o n se r ­
w ac ja ,  r em o n ty  p r z y jm u je  „A u io rueh* ’ 
Sosnowiec, 1 M a ją  23, te jef.  61336,

Biuro pisania poiłaś
do władz a d m in is t ra c y jn y c h  o raz  p rze­
pisy wań m aszynow ych B O L E S Ł A W A  
W Y LO N A  w Sosnowcu, u lica Wai.-zaw-

sk a  12 czynne on o—1 9 . _________
W O B E C  n ie w y k o ń c z e n ia  r o b ó t  b la e h a ł -  
Stiich przez K ozenberga  i Ł ew kiew icza 
u n ie w a żn iam  weirsel n a  zJ. 44.— p ła tn y  
4 w rz e śn ią  lsioS l o k u  L ia p a la  R o m an ,  
Grodziec.
K A M IO N K A  do k o p a n ia  k a m ie n ia  do 
w y d z ie rżaw ie n ia  Sosnow iec ,  Uze’ ą d z k a
53 S t a r ą  d r e w n ia n a  c h a ł u p k a __________
ZA D Ł U G I  żony m o je j  B i o m s ia w y  nie

SAM O C HÓ D  c e n a  500 zł sp o r to w y  k a ­
brio le t  m a ło  p a ląc y  sp rze d am ,  tel. 71076. 
F O R T E P I A N  Z ejd ie r  k ró tk i  dob ry  400
zł Sosnow iec .  S udecka  6 m. 4. \
SA, do sp rze d an ia  dz iew ięc io tygpdn iow e 
pgy  wyżły b rązowe i brązowo - białe. 
D a ń d ó w k ą  Z ak ład  f ry z je r sk i  W . M orak .  
S P R E D A M  kró l ik i  a n g o r y .  Sosnowiec,
u l .  K i l iń s k iego 11 m . 8._____ ________ ____
O K A Z JA !  D 0 m sześć u b ik a c ją  30 p rę tów  
p la c u  p p rze d ąm  p - t a  Ząbkow ice. B ie lo -  
w izna 12.__________________________________ _

T R O C I N Y
p o leca  T a r t a k  Sosnow iec .  Dziewicza 18, 
te le fon  626-15.

W vdawca: H elena Mansiorska. Druk*, ..Espros Zagłębia*4 Rosuowinc Teatralna 1-a.

o d pow iadam  i p ia c i i  » ie  będę J a n  S ie­
ni o n k a  S t rzem i cszyce, K u ś c ie 1 u a  82.____
CZAS ""zamówić fo to g ra f ię  n a  n a g ro b k i  
w y p a la n o  n a  porce lan ie ,  a r t .  p o r t r e ty  od 
zł! 3.50, 6 fo to g ra f i i  do l e g i ty m a c j i  1 zł. 
50 g r .  w y k o n u ją  B-cia A U m an ,  S o s n o ­
wice, 3 m a ją  LL ______________________
P R Z Y J M Ę  uczen icę  n a  s ta n c ję .  O p ieka  
za pew n iona .  Sosnowiec, N o w o p o g o ń sk a
n r .  12, g o spodarz ._______________________ _
'  A G 1N Ą Ł pies  c z a rn y  p o d p a la n y ,  ogon  
i u szy  obcięte. D o p ro w a d z e n ie  za n a g r o ­
dą S osnow iec ,  u 1. Leszno 6. 
Z A W IA D A M IA M , iż sk ra d z io n o  mi p la ­
n y  dom u  o r a z  odpis  h ip o teczn y .  J u l i a  
B e d n a r s k ą .  D ą b ro w a  G órn icza ,  Łabędz- 
ka  4.

Redaktor odpow.: Tadeusz l >pski.



W. ifczasów  rolio^łiiczi|cfc

Zagłębianie na Podhalu
W spomnienia z obozów  wypoczynkowych Ubezpieczalni Społ. w Poroninie.

W  pociągu było dużo roześm iany cli 
tw arzy robotniczych. K ażda z nich 
była tak  inna, jak  różne były walizy 
pasażerów tego, pociągu. Moc by :• t 
chłodna. Po obu stronach toru  biegły 
2 'iłte plam y okien wagonu. W 'd tr  - ilu  
d /ił  uśmiechnięte tw arze i wichrzył 
rozczochrane czupryny. Za nam i pozo 
staw ał nasz św iat, św iat żmudnej i 
cieżkiej walki o codzienny kęs chłeba. 
K ażdy stuk koła oddalał nas od nie

‘Tromk ^  IBP LU GbÓWY

przy  PRZEZIĘBIENIU. 
GRYPIE TKATARZE

ca iiutnkzego, maszyny, filara, czy 
też innego ‘warsztatu pracy. Jechało 
się w atm osferze wesołości i czułych 
pożegnań żon, rodziców i przyjaciół.

banie szanowny, pan leż na e- 
bóz wypoczynkowy ubezpieczalni spo 
h-eznej 1

— Oczywiście, do Poronina. A  pan 
kolega gdzie pracuje?

— J a  w walcowni na Renardzie.
— J a  w Elektrow ni O kręconej.
— J a  w T .A. Z. w Zawierciu.
— J a  w Hucie Bankowej.

— J a  w klinkierni gródkowskiej.
Z całego Zagłębia .jadą ro-*,lnicy 

rozradowani praw dziw ym  niepoko­
jem oczekiwania — na Podhale. Na 
dwutygodniowy wypoczynek, po no- 
've zapasy sił, które zamienią się  w 
‘węgiel, żelazo i stal.

*  *  *

Ju ż  trzeci dzień deszcz leje ink z 
cebra... K to żyw niecierpliwi się i 
przeklina w dusze. J e  się i -"pi, śpi i je 
Sypią się kawały przy śniadanku, r zy 
1 >1 zy obiedzie, lecz to nie wypogadza 
nastro ju . Dusza rwie się do czego in ­
nego. Chciałoby się pogody i słońca, 
by w jego blaskach podziwiać piękno 
i urok T atr. Boć w obozown ctwh* o- 
prócz wypoczynku, tkw ią pierw iastki 
n< ‘woczesnej tu rystyki i krajoznaw ­
stwa.

Czwartego dnia nast.Ga upragniona 
i i goda. K ierow nik obozu zapo vie 
dział wycieczkę na K asprow y W ierch

ZA K Ł A D  RZEŹBIARSKO - 
K AM IEN IARSK i i BETONIARSK1

H FOCHTMAN
Dąbrowa Górn., ul. Kr. Jadwigi 46 

tel. 8S-296 
(obrk ostatn iego przystanku tram­

wajowego)
WYKONYWA

p om n ik i,  g r o to w  
ee, rzeźby z ka­
m ien ia .  m a rm u ­
ru. gran itu  i 
sz tu czn ych  k a ­
m ien i  oraz g r o ­
by m urow ane. — 
D zia ł  betoniar-  
ski:  s top n ie ,  pę- 

tadzk i ,  p ły ty ,  s iu  
py, ba lkony i tra! 
In b a lk on o w e  
ru ry  k an a łiza ęy j  
k ręgi studzienne,  
a e  i w sze lk ie  ro­
boty w chodzące  
w zakres p o w y ż ­

szy. W y k o n a n ie  g w a r a n to w a n e ,  w a­
runki p łatności  do ‘2 ch lat.

-—  Ffrm a istnieje od lS S  r.  *

Leży sio na ąóiM sCoj furmance. 
P luea nie m<u# uaowwć s i ę  «wio/vm 
L wietrzeni P  'zda co chwi!ę popędza 
k in ie  batów mruczą.* pod nosem: w i­
sta .. J a k  okiem cęgną* widać gó**v

1 o k r y te  la sa m i, a  lie.; ta  p -ilu d m e  n ie  
b osiężn e  sz c z y ty  T um*.

Jedziem y p rz 'z  Zakopane do K uź- 
r ic . K rótk i postój i kcjejka -linow a 
w tezie nas na K s pro we. Zdaje się, 
ze jedziemy k latką szybową. Tylko, że 
to ta j  jest duża prze- --zeń i jazda do­
daje  więcej emocji. Wagomic przola 
dowany 30 osobami p'-i-' s ? *v m nę / 
szybkością 5 mli', na sekundę. Po kil 
Lu m inutach wisimy między nie ... 
ziemią. Pod nam i uciekają wierzehoł 
k> smereków i granitow e skały. B rr. . 
aż ciarki przeszyw ają . D T ożdżann

:« o a

u reszcie do K asprow e?/. W ysiadam y 
K ażdy odetchnął z ulgą

T rafilśm y na względną pogodę. 
W iatr począł spędzać resztki m g :eł z 
wierzchoków gór któr_- w słońcu przy 
brały czerwono-fiole+ową barwę. W  
dole widać pogrążone w ciszy Zakcyoa 
ne i pofalow aną dolinę nowotarską. 
Piękne widoki.

W drodze pow rotnej zwiedziliśmy 
r/uzeum  w Zakopanem , a za. kilka dni
perłę górskich jezior: M orskO Oko.

*  *  *

Z Po.rónina do mauzoleum  K aspro

się około

SON JA H E N IE  w SZTOKHOLMIE
N a zdjęciu — znakom ita a rty s tk a  i wydanego na je j cześć przez szueaz 

film owa, b. łyżw iarska m istrzyni 3\via k-ch producentów filmowych.
t>. — Son ja  Henie ,p)dczas przyjęcia *

KSIĘGARZE f „BUKINIŚCf" PARYSCY.
N ik t  z a p e w n e ,  -o p io cz  p o l i ty k ó w  i dzieli  

n ik a rz y ,  n ie  o b s e r w u je  ta k  d o k ła d n ie  r z e ­
czyw is tośc i  p o l i ty c zn e j ,  j a k  h a n d la r z e  ulicz 
n* k s ią że k  w P a r y ż u  1. /w .  bu k in iśc i .  Ż a d ­
n e  w y d a rz e n ie  p o l i ty c z n e  czy k u l tu r a l n e  
nie p o z o s ta je  bez w p ły w u  na  w y s ta w y
, ,L nuquin is tó \y  '

W  czasie  w y p a d k ó w  a u s t r i a c k i c h  o ry g i ­
n a ły  i t łu m a c z e n ia  k s iążk i  H i t le ra  ,.Mciii 
K a m p f “. z a jm o w a ły  czo łow e  m ie jsca  na  w y  
s ta w a c h ,  u s u w a ją c  n ieco  w c ień  k o m p le ty  
dz ie ł  o  J a p o n i i  ' Gliinacli  k tó re  k io lo w ały  
o d  czasu  ro zp o częc ia  za ta i  gu na  D a lek im
W sc h o d z ie .  D ru g im  c h a r a k te r y s ty c z n y m  o b ­
j a w e m  jes t  to, żc w  czasie w y p a d k ó w  a u ­
s t r i a c k i c h  na  w szy s lk ic h  n ie m a l  p o lk a c h  
sp r z e d a w c ó w  u k a z a ła  mc. k s iążka  p t.  >J-e 
D cclic  d e  S a r a je v o  !

Z a ta r g  p o l s k o  - l i tew sk i  n a d a ł  b a rw ą
p a lą c e j  a k tu a ln o ś c i  s e tk o m  dzie ł o  Po lsce
i o  L i tw ie  o ra z  r o z p r a w  p o św ię c o n y ch  s p ra

wie  p o l sk o  - l i tew sk ie j .  Anty k w a n u s z e  z glę 
bi s k ł a d ó w  i p iw n ic  p o w y c ią g a l i  n a j r ó ż n o ­
ro d n ie j s z e  ylziekt, p a m ię tn ik i  i b r o s z u r y  o 
o b u  k r a j a c h .  ,,G w ia zd a m i  ‘ n o w e j  k o n s t e l a ­
cji  b y ły  tak ie  dz ie ła  j a k  „ A sp ec t  P o l i t iq u e  
e t  lu rd ic juc  du  D d l e r e n d  P o lo n o  - L i th u a  
n ie n  ' lu b  „C e  cjui d iv ise  la P o lo g n e  e t  la 
L ithuan ic* ' ,  w y d a n e  b ą d ź  w r o k u  1929, b ą d ź  
też — n a j l e p s z y m  w y p a d k u  — w  r o k u  
1930! P o n a d t o  dz ies ią tk i  k s ią ż e k  i a lb u m ó w  
„ L a  P o lo g n e  M o d e rn e * , „ L a  P o lo g n e  N o u -  
v e ! le ‘ , „ G en s  e t  R o u te s  d e  L i t l u ia n i e "  tc. —  
1 o czy w iśc ie  se tk i  t o m ó w  dzie l  M a rsz a łk a  
P i ł su d s k ie g o .

K s ię g a rz e  i a n ty k w a r i u s z c  p a r y s c y  o r ic n  
t u j ą  się d o s k o n a l e  w  s p r a w ie  n a r o d o w o ś c i  
a u to r ó w ,  o czy m  św ia d c zy  fak t .  że w  c ie ­
n iu  w ie lk ic h  n a z w is k  S i icn k icw icza  czy Ż e ­
r o m s k ie g o  etc.,  z ja w i lv  się  iówTnież  w* o k r e ­
ślę  „ p o l s k o  - l i t e w s k im "  n a  p ó łk a c h  l iczne  
t łu m a c z e n ia  p o w ie śc i  O ssen d o w sk icg o .

Zakład  a r t y s ty c z n o - r z e ź b i a r s k i  
i kam ien  a rsx i

JANA ZAGORSKIEM
■ mi łW 11I I H H  i m  b u i i | |  n g ^  tu Ł I J i m H U M H

Sosn iw iec ,  u lica Aleja 8. —-Telsfori 82 2 4 8
     WYKONYWA:  —  -
pomniki, grobowce i wszelkie roboty bu 
dowlane z piaskowca, marmuru i g ran i­
tu oraz sztucznych kamieni, roboty be­
tonowe i mozajkowe t. j. sclmdy, slupy  
ogrodzeniowe, dreny studzienne, p łyty  
trotuarowe, m urow anie  grobów i t. p 
W yko n an ie  solidne i dogodne warunki 

— płatności. —

■w h s t j -m i

RATUNKU
BRZUCHOMÓWCA

Na bulw arze St. Michel w Paryżu  
zdarzył się ciekawy w ypadek, k iery  
pociągnął za sobą zbiegowisko ulicz­
ne i spisanie p ro tokułu  policyjnego. 
Mianowicie, spacerowicze usłyszeń 
straszny  k rzyk : „R atunku pł * —

n i cza pod Zakopanem  idzie 
gedziny.

K aplicę z doczesnymi sz rją tk an ii 
v  ielkiego piewcy Podhala, umieszczo 
no naprzeciw  Giewontu *w opraw ie 
rozmodlonych w ierzb nad rzeką 

E tajem y przed żelazną k ra tą , Która 
strzeże urny  z priyham i poety. Je d e ś -  
n y w innym  świecie: w krain ie  w sp j 
ranienia i legendy.. Odżywa w parnię 
ci czar Jego  poezji, zakutej w s ło w a . 
ptękne i wzniosłe słowa, k tóre V kun 
£'.*• wny sposób odm alowały u-. 
Podhala.

Z kilkudziesięciu piersi robotni­
czych wydobywa się potężna pieśń 
„Nie rzucim  ziemi, skąd nasz ród..."

Tu, w ten sprsób czc: się pum ęć 
K asprow icza. Czarne Zagłębie, i skai 
ne Podhale podały sobie dłoń nad tru  
mną genialnego poety.

*  *  *

Do uroczystych i m iłych chwil n a ­
leżało nabożeństwo odpraw ione z ini­
c ja tyw y  robotników  za pom yślny r \z 
v ój obozów wypoczynkowych, w c/. t- 
sie k tórego p ien ia kościelna ‘wykona­
ła znana a rty s tk a  operowa, dyr. Bień 
kow ska z K rakow a oraz ognisku na  
za kończenie obozów.

W  czasie ogniska przemówień*.i 
.wygłosili kier. obozów p. W. Hereli /ld 
i dr. Gross. N a dalszą część progi* t;. a 
złożyły sie popisy obozowięzów

BOLESŁAW  PIĄ T E K

PŁONĘ!..
NA B U L W A R /E
Przechodnie zatrwożeni spoglądali we 
wszystkie strony, ale nie mogli d o ­
strzec płonącego człowieka.

Nie wiedząc, co począć postanow i­
li zaalarm ow ać straż  pożarną, k tó ra  
ty ć  może odszuka płonącego, niowwzę

JUŻ DEM ONSTRUJEM Y  
rewelacyjne odbiorniki na sezon '.TiS-b

- „ F L E T H U t “
Dogodnp rr.ty

T E L E F U N K E N
N iskie ceny.

Elektro Centrum
SOSNOWIEC, TARGOM A l!i-a

PLANDEKI
Szybko, solidnie i tanio w ykonuje

Składnica Harcerska
S O S N O W I E C ,  W A R S 7 - 4 W S K A 1

tek  S2-ńłi

ZA K ŁAD  RZEŹBIARSKO  
KA M IENI ASKI i B E T O M  A RSK I

J ó z e f  GAJOS
Dąbrowa Gór. Al. Ks. Bamiurskicgo 1C

WYKONY W A
p o m n ik i ,  gro b o w  
ce . rzcf.Ly z ka­
m ien ia .  in a im u .  
ru, g ra n itu  i 
sz tu czn y ch  k 
m ieni ora z  g r o ­
t y  m u r o w a n e  — 
D zia ł  b e ton ia r .  
sk i:  s'oprjic p o .  
sn u /k i ,  p ły ty ,  stu 
p y .  b a lk on y  i H al  
ki b a lk on o w e  i 
w sze lk ie  iobo*y  
w chodzące  w za­
kres p o w yższy .  

W YKON A N IE G W A K A N IOWA N E

I

śn ik a  Po chwili rozległ się krzyk p  > 
raz drugi. Zaalarm ow ana straż p o ża r  
na  przybyła na miejsce, jednak plo» 
mieni dostrzec nie mogła. W ówczas 
to jeden z panów, chodzących p i bul ­
warze głepno się roześm iał i ośw iad­
czył, że to on krzyczał o pomoc.

Okazało się, że jest zawodowym  
brzuehom ówcą. k tó ry  chciał sie *v ten 
sposób zareklam ować i nie spodziewał 
się jeszcze czegoś innegn 

Oto strażacy  wezwali p o l i c j a n t a ,  kto 
ry spisał na brzuchomówcę protohuł 
za zbiegowisko i spowodowanie niepo 
trzebnej in terw encji in sty tucji użyto 
czności publicznej.



Najznakomitszy rycerz Polski
(w 51CMą rocznicę śmierci Zawiszy Czarnego)

Niemałą zaiste trzeba mieć s l . ę. z 
rzetelnej wyrosłą zasługi by pamięć o 
niej przez górą pięć wieków zdołała 
przetrwać. Poza monarchami i n a j wie 
kszej miary artystam i nie wielu to się 
zdarza. Jednym  z takich rzakieh wy­
jątków jest żyjący w X  V-tym w. Za­
wisza Czarny zwany, najznakomit­
szy niewątpliwie wśród sławnych ry 
cerzy polsikeh.

Do dziś przetrw ało przysłówr „  >kre 
ślając-e, że na kimś można polegać 
„jak na Zawiszy41. Bo też Zawisza był 
rapraw dę niezawodny jak stal i jak  
granit. Słowo jego było najpewniejszą 
rękojm ią; nie cofał się nigdy, zawsze 
dokonywał, czego przyrzekł. A przy­
rzekać móg wielkie rzeczy, bowiem 
wielką była jego odwaga, umiejętnJ-

Wszelkie wyroby cukier­
nicze są najlepsze 

w Ciastkami „ROMA11
Sosnowiec, Oria róg DzikoiJ

Telefon 62521

V  "W* ^  %>- • > V  V  ~i<P w  Ąp

ści rycerskie, szlachetność i umysł, 
które mu zjednały szeroką sławę w 
całym świecie ówczesnym. Zawisza, 
piszący się „z Garbowany przydomek 
Czarny otrzymał od koloru zbroi, któ 

ra  w tysiącach walk i potyczek po 
strach budziła wrogów.

N ikt się z nim mierzyć zwycięsko 
nic mógł: każdy najsilniejszy, czy naj 
odważniejszy ulec musiał w walce z 
rycerzem pejskim. Do rycerskiego rze 
miosła zaprawiał się Zawisza z Gra­
bowa od młodu i w naj b y  szych 
szkołach. Młodym będąc, wyruszył za 
granicę i zaciągnął się do służby kró­
la węgierskiego, Zygmunta Luksem 
burezyka, pod znakami którego służy 
li wówczas liczni znakomici rycerze z 
różnych krajów, Rychło wśród nich 
wybił się na czoło. Silnej budowy i pię 
knej postawy porywał zdumiewają 
ę>m mistrzostwem w ładania wszelką 
bronią. Nie było turnieju na dwora kr 
królewskich czy książęcych, gdziebv 
czarny rycerz nie trium fow u.

Docierał do Włoch i do Hiszpanii, 
znały go dwory niemieckie, sława je 
go i t a  dworze duńskim czy szwedz 
kim głośnym odbija się echem.* S ta­
wiać go poczęto za wzór cnót rycer­
skich, niezhynności i stateczności. Nie 
dziw zresztą, bowiem "wielka sława 
czyniła zeń znakomitość, której łatwiej 
n;ż komu innemu przychodziło u po 
rać się z trudnościami gdy przyiać 
się mogły rozległe stosunki i osobiste 
i powszechna sympatia.

Toteż król Władysław Jagiełło wła 
śnie Zawiszy Czarnemu powierza tra  
dne zadanie w sprawie krzyżackiej, w 
której udaje się Zawisza w poselstwie 
do Budy, potem na sobór konstacjeń 
ski a wreszcie na sąd cesarski do Wro 
cła wda. Trudne to zadanie w znacznej 
mierze pomyślnie wykonał Zawisza, 
znać jednak, że bardziej mu odpowia 
dała zbroja niż strój dyplomaty, gdyż 
wkrótce potem widzimy go znowu w 
szeregach rycerskich walczącego w 
vn jnie z husytami.

I  tu  po raz pierwszy szczęście nie 
’di pisało znamienitemu rycerzowi, oh 
skoczory przemożną liczbą wrogów

Z a lła i  f a p i u n i i  M o i i t r ó
i .  MALINOWSKI
S o s n o w ie c ,  Dzika 4 ,  róg Orlej

przy przystanku tramwajowym  
daw nie j u l. M ariacka 

poleca: kozetki, tapczany, oto­
many, fotele kanadyjskie, 
materace pa cenach niskich.

choć dzielnie walczył j srogie czynił 
spustoszenia, dostaje się do niewoli, 
w Której przez ponad dwa la ta  przeby­
wa. Po wydostaniu się z niewoli zna 
w u spieszy na pole walki tym razem 
przeciw Turkom. Wojska cesarskie, 
wśród wodzów którego Zawisza przed 
mejsze zajmie miejsce, oblega miasto 
GcłuLiec nad Dunajem. Nadciąga suł 
tan z przeważającym wojskiem.

A choć Zawisza pragnie rozpraw / 
w polu, wierząc, że zdoła wydrzeć nie 
wiernym zwycięstwo, cesarz uląkłszy 
się przewagi wroga decyduje odwrót, 
Sprzeciwia się stanowczo temu Zawi 
sza, oświadczając, że rycerzowi bań 
bą jest z poła uchodzić nie rzuciwszv 
na szalę wszystkich swojch sił — ce 
sarz trw a jednak przy swej decyzji 
Wówczas Zawiszu oświadcza, że on 
jednak się nie cofnie i na oczach zdu

raionego wojska cesarskiego, sromo 
tnie tyły pokazującego pohaócom, Za 
wiszą samotrzeć z dwoma jedynie 
giermkami swymi rzuca się na Tur ­
ków.

Skutku tej szaleńczej brawury, któ 
ra  była czemś więcej jednak — tvvcr 
dą olm /iu honoru rycerskiego — nie 
trudno przewidzieć, obskoczony tłu-,z 
czą turecką, która zazwyczaj w popłi 
cł u uciekała przed czarnym rycerze n 
a teraz widząc go samotrzeć z krz ku 
mi nań się rzuciła, pada Zawisza ra 
polu walki, śmiercią ewą raz jeszcze 
potwierdzając całożyciową dewizę nie 
Homnośei i horio.ru rycerskiego. S 'ało 
?if to w roku 1428 a więc przed ó 10-ciu 
laty — pamięć o Zawiszy żyje do 
dziś i żyć będzie wiecznie, jako p rz / 
klad niezłomnych, rycerskich cnót,.

W. K I ET LIC Z- WOJ N AC K. I

FABRYKA WYROBÓW BETONOWYCH 

I PRACOW NIA ARTYSTYCZNO- RZEŹBIARSKA

„ W I K T O R I A "
właścicielka: Wiktoria Urbańczyk

D Ą BK O W Ą  GÓRNICZA: Biuro ul. N aru tow icza  35 ’ 
tel. €8436. Skrz. poczt. 93

P O L E C A :
RZEŹBY A R IYSIYCZNE, POMNIKI, GROBOWCE
o ra/, s c h o d y  m o za ik o w e , p o sa d z k i, r u r y  k a n a l iz a c y jn e  
c e m b ro w in y  s tu d z ie n n e , s lu p y  o g ro d z e n io w e  żelbeto­

we i kom pletne  obrodzenia p ły ty  c h o d n ik o w e  itp

Pierwszorzędne materiały! Solidne wykonanie! Dogo­
dne warunki płatności!

Czy odszuka się ślady
zaginionej ekspedycji?

Poszukiwania śladów niemieckiej 
ekspedycji Leichardta, która w ze­
szłym stuleciu wyruszyła na zbadanie 
głębi A ustralii i zaginęła, nic dały d > 
tej p<yy wyniku. Niedługo po jej za­
ginięciu znaleziono jedynie kilka mo­
net, pochodzących z roku 1841 i 1817 
które według dotychczasowych przy­
puszczeń, należały do członków zagi- 
Dionej ekspedycji.

Obecnie podjęto na nowo poszulri 
w ania za śladami nieszczęsnych bada 
czy. Poszukiwania te pre,wadzi au­

stralijska kom isja, pod kierunkiem  
znanego badacza Lewego. Według zda 
nia australijskiego badarza, miejsce, 
w którym znaleziono monety, nie byto 
miejscem tragicznego końca wyprawy 
ekspedycja udaje się w tych dn iac ' z 
powrotem do Adelaidy i badać będzie 
szczegóło,wo tereny, przez które będzie 
przechodzić.

Od badań tych będzie zależeć, czy 
poszukiwania będą trwać w dalszym 
ciągu, czy też zarzuci się je, ze wzglę 
di; na brak jakichkolwiek danych.

* * * * * *

TECZKI
tornistry, plecaki, piórniki

najtaniej kupisz bezpośrednio
w wytworni

PIECHOCKIEGO
S i i u w i i t
ul. W a rs z a w s k a  6 

Tel. 630-52

Babrowa fiitn.
ul. S o b i isk iego  ?3 

Tel. 682-34

O bsla lunki. Reperacje

Próba trzeźwości
dla nowożeńców

Ciekawy przepis wydały o j cc nia 
władze w Stanie Teksas. Ponieważ 
przy prośbach o rozwody wielu nowo 
ż*'ńców, jako przyczynę rozwodu p<>- 
dawało powód, że nie wiedzieli, co ro­
bili, gdyż brali ślub w stanie metrzef 
wyra, władze postanowiły bezpośred­
nio przed ślubem przeprowadzać u no 
wożeńców próbę trzeźwości.

Jeżeli jeden choćby z asystujących 
przy tym  badaniu merowi urzędników 
wyda orzeczenie,że kandydat do mał­
żeństwa jest nietrzeźwy — ślub odbij 
da się na dzień następny.

Pomysł ten jest pierwszym tego 
rodzaju na świecie.

 oOo -

W
na iw ie t le  m otyla

W  k o lekc jach  m otyli, Yr m uzeach I a  
zbieraczy , z n a jd u ją  się okazy, k tó rych  w a r 
tość ocen iana jest od 8 do 10.000 złotych'. 
Poszukiw acze now ych  okazów  i ga tunków  
przygo tow u ją  w tym  ro k u  ekspedycje na  
w yspę B orneo , Sum atrę , do Nowej Zelandii 
i do  B razylii, gdzie m ożna znaleźć egzem­
p la rze  n a jb a rd z ie j cenione przez znaw ców .

W łaściw ym  celem  ekspedycji je s t je ­
d nak  złow ienie m oty la  - o lb rzym a, k tórego  
„ sk rzy d e łk a '4 m a ją  rozp iętość pó ł m etra . —• 
P rzy ro d n ik  angielski, B everley, tw ierdzi, i t  
w idział na S um atrze  lak i okaz.

Cesarz meksykański, Maksymilian,
i r / i / F i i

Znany szerokim sferom zbierać/y 
dzieł sztuki, najsłynniejszy bodaj tu; 
hkw ariusz  angielski, sir Joseph Du 
vcen, wydał niedawno swe pamięta* ki 
p. t. „Tajemnice zbieracza'. Jednym  z 
najciekawszych fragmentów tej książ 
ki jest ustęp, dotyczący tragicznej po­
staci cesarza meksykańskiego, Maks-/ 
miliana, bratanka austrTickiego cesn 
rza Franciszka Józefa.

Ojciec sir Joseph'a Duveen, który 
również był antykwariuszem, posiadał 
niewielką jaspicową szkatułkę należą 
cą kiedyś do syna Napoleona I, księ­
cia Reichstadtu. Przywiązana była do 
niej legenda, że przynosi ona nieszezę 
ście ej posiadaczowi. Pewnego dnia 
młcdy Duveen przypadkiem upuf-hd 
ja na ziemię i jedna ścianka je j pękła 
Okazało się, że ścianki były podwój -w 
i wewnątrz znajdc.wał się cienki ark i 
sik papieru, zawierający następującą 
notatkę:

„Mói ukochany synu.
Ja . twói nieszczęśliwy ojciec, opmz 

czam ten świat w chwili, gdy Ty weń 
wstępujesz. Metternicn, demon w 
ludzkim ciele, wróg mego ojca, zrobił 
wszystko, abym nie żył długo. Oba­
wiam sie. że zna on tajemnicę tw em  
t rodzenia. Chce cię przed nim ostrzec 
i dlatego piszę te słowa. M atka t.w-yj."

I nie powie ci nic, gdyż wstydzi sio te­

go, że wydała na świat wnuka Napo 
leona Wielkiego. Pam iętaj, że jestiś  
potomkiem największego człowieka, 
jaki kiedykolwiek żył i że kiedyś bę­
dziesz musiał spełniać swe przeznaćn-* 
nie. Pewnego dnia Francja pow T i 
na tron po,tomka swego pochodzenia. 
Jesteś potomkiem cesarzów po ojcu i 
matce. Kasetkę tę posyłam twej malca 
z prośbą, aby ci ją  wręczyła, gdy Lc 
dziesz pełnoletni. Obawiam się, że nie 
powie ci iż pochodzi ode mnie. Ale po 
viedz!ałom również dwo,m moim prz? 
jaciołom, aby cię zawiadomili, że ka­
setka ta  pochodzi ode mnie. i że przv 
rie  ci wielką władzę. Nie odważałem 
sie powiedzieć im nic nadto. Są Izę 
jednak, że to już powinno cie zacieka 
wić i że dokładnie sam zbadasz kaset 
tę . aby odnaleźć jej tajemnicę. Mogę 
tylko -mydlić się, aby sprawiedliwości 
stało się zadość

Twój umierający ojciec, 
Napoleon II ."

Młody Duveen skleił ponownie kf. 
setkę i nikqmu nie powiedział o zn-de 
zionym liście. Zaczął studiowa histe­
rię c.wej epoki, aby przekonać się, czy 
zr.ajdzie potwierdzenie listu. Zna'azl 
je w historii cesarza Maksymiliana. 
Sądzono dotąd, że był on drugim sy 
rem  arcyksięcia Franciszka-K aroli > 

crcyksiężny Zofii Austriackiej. TLo

ćził się dn. 6 lipca 1832 r., akurat na 
IG dni przed śmiercią księcia Reich- 
sladtu.

Aluzja do cesarskiej krwi po stro 
me ojca i matki oraz data urodzin 7.1-io 
gająca się z datą śmierci Napciłeona
II , zgadzały się z treścią listu. Do te 
go dochodzi fakt, że książę Reichsta­
cki, mieszkając na dworze swego 
dziadk , cesarza Franciszka II , miał 
v iele okazyj do nawiązania rom u-su 
z arcyksiężniczką Zofią, żoną arecksó  
cia Franciszka i m atka Franciszka 
Józefa, który następnie został eesa- 
izem.

Otóż to wszystko przekonało, Duva 
enana, że młody Maksymiilnn był isto 
tnie wnukiem Napoleona 1 Nim y,T 
nak zdążył podzielić się swym odkry 
mera z rodziną, okazała się, że kasitka 
została sprzedana belgijskiemu an ty ­
kw ariuszowi, który zakupił ją dla pe 
wnej „wysokiej osobistości" skierową 
nej*do niego przez poselstwo austria­
ckie

Po pewnym jednak izasie kasetka 
znowu znalazła się w rękach belgi b 
skich zbieraczy. Dowiedział się o tyra 
Duveen i nabył ją  za 2.000 fr. We­
wnątrz jednak nie znalazł nio. Listu 
już nie było. Prawdopdobnie odnalazł 
go poprzedni nabywca, polecony pi zez 
poselstwo austriackie. ’ M. T.


